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W ciągu ostatniego tygodnia ani jeden 

wypadek nie zdarzył się, coby bezpośrednio 
wpłynął na ogólne położenie. Wpływy po­
średnie, uboczne, nie dają się ująć i ocenić, 
a tylko wielka ich liczba mogłaby iść w 
rachubę. Ścięcie n. p. jednego lub kilku 
drzew w lesie, obojętnem jest dla klimatu 
okolicy, ale wytrzebienie wszystkich drzew 
lasu już na zmianę jego wpływa. Zamie­
szki tu i owdzie we Francyi z powodu two­
rzenia gwardyi ruchomej mogą pozostać bez 
żadnego znaczenia dla polityki rządu fran­
cuskiego, ale razem wzięte muszą być po­
czytane za objaw zasługujący na uwagę. 
Reforma wyborcza, .kościelna i rolnicza w 
Irlandyi odbywać się] może poza obrębem 
polityki europejskiej, ale mimo tego sprawy 
te razem wzięte mogą wpłynąć na zacho­
wanie się gabinetu angielskiego w sprawach 
zewnętrznych. Kwestya małżeństw w Au- 
stryi niema bezpośrednio związku z polity­
ką zagraniczną gabinetu wiedeńskiego, a je 
dnak pośrednio może ona ułatwić Prusom na 
bycie wpływu w Rzymie, o co się państwo to w 
ostatnich czasach kusiło. Rząd pruski bacznie 
przysłuchiwał się obradom delegacyi wę­
gierskiej w Wiedniu, bo w miarę wzmacnia­
nia się systemu dualistycznego, maleje wpływ 
Austryi na Niemcy.

Takich przykładów moglibyśmy więcej 
naliczyć, źe nawet domowe wewnętrzne spra­
wy państw, wielkie mogą mieć znaczenie pod 
względem ukształcenia się stosunków między­
narodowych a tern samem i położenia ogólnego 
politycznego. Ale jak tu się z temi wszy- 
stkiemi ubocznemi i pośredniemi czynnikami 
obrachować ? Snmma ich znaczy wiele; wzię­
te pojedynczo usuwają się z pod kredki.

Otóż ostatniemi czasy takie tylko i tym 
podobne wypadki zapisywać trzeba było. 
A już dużo znaczyło, gdy podróż jakiego 
księcia krwi lub jakiego dyplomaty otwie­
rała pole domysłom. Parotygodniowa po­
dróż po Niemczech księcia Napoleona, a 
znów teraz podróż Carewicza Rosyjskiego 
do Turynu nastręczają sposobność do poli­
tycznych przypuszczeń. Zapewne, że i one 
niepozostaną bez pewnego udziału w grze 
dyplomatycznej, ale sytuacyi nowej nie stwo­
rzą albo istniejąc nie zmienią.

E u r o p a  jest wciąż w stadium niepewnem
i wyczekującem. Wszelkie usiłowania państw,
aby się zbliżyć do siebie rozbijają się o ró­
żnorodność interesów; jedno tylko wszystkim 
państwom jest dziś wspólne, to jest, przy­
gotowanie się na przyszłe wypadki, tudzież 
wspólne jest wszystkim zaciąganie długów 
na pokrycie tych przygotowań. Najmniej na­
rażone są tu Prusy, przez to właśnie, że się 
już wzmocniły i zwiększyły wśród obojętności 
innych państw; powtóre, źe nie potrzebują 
się spieszyć z dalszym rozwojem polityki, 
która je uczyniła tern czem są dzisiaj, i że 
stanęły na podstawie narodowej, najpotężniej­
szym czynniku politycznym nowych czasów. 
Prusy niepotrzebują przeto szukać u państw 
obcych poparcia planów polityki swojej, a 
rozpierają inne państwa, które bez woli i 
udziału Prus nie były by w stenie zetrzeć się mię­

dzy sobą. W tej chwili politykę europejską pro 
wadzą tylko frzy państwa: Francya, Prusy 
Rosya. Do zbliżenia się ich wspólnego nie 
ma żadnej podstawy, a do walki tem mnie 
bo na czyjąby stronę Prusy się oświadczy 
ły, temu dadzą siłę całej swojej pozycyi 
środkowej i całej swojej polityki zaborcze 
Od Prus przeto zależy pokój lub wojna.
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+  (Stosunki galicyjskie). Znosząc klęski i cięż 
kie następstwa przejść, jakie dwa organizmy naj­
więcej w ostatniej epoce doświadczane przebywa 
ły, naród, którego jesteśmy częścią, i państwo, w 
którego skład wchodzimy, stoimy na kruchym od­
łamka nito podwójnej burzy podwójnie rozbitki 
Należy przeto przystępując do przegląda naszych 
stosunków w wielką zaopatrzyć się wyrozumiałość, 
w wielkie współczucie i nie brać na karb nieu­
dolności lub braku woli tego, co jest następstwem 
tylu wpływów rozkładowych.

Zapyta nas czytelnik, z jakiego stanowiska chce­
my dziś zapatrywać się na stosunki galicyjskie 
omówione już tylostronnie; czy będzie to przegiąć 
sił, jakiem i rozporządzamy, warstw spółeczńych 
ruchu i życia w nich się objawiającego, tych sze­
regów narodowych, weteranów szlacheckich i no­
wych zaciężników nowej inteligencyi, wielkiej ar­
mii ludu i ruchliwej żydowskiej ludności — prze­
gląd, czy przeciwnie, będzie to rozglądnięcie się 
po naszem obecnem położeniu, dające jak iś horo- 
roskop wskazujący, jakie zadanie przypadło tej 
cząstce, co znów w tych dwóch organizmach po­
wołana dziś dodatnio oddziaływać? Czyli też bę 
dzie to obliczenie naszych niedostatków materyal 
nycb w stosunku do moralnych obowiązków ? 
Luźne nasze uwagi nieco wstecz zwrócić się mu­
szą, aby choć w części tem pytaniom odpowie­
dzieć zdołały, a iżbyśmy nie rzucili apriorycznego 
sądu lub apodyktycznych nie dawali rad.

Galicya z podwójnego swego związku wynosiła 
zawsze liczne wymagania, składnia z odmiennem 
uczuciem część ofiar na dwóch odmiennych ołta­
rzach, była w dwóch kierunkach biernie pocią­
ganą, i pewna bierność przeszła w jej charakter. 
Nie zwolniły ją  z tego charakteru bierności go­
rętsze chwile i ruchliwsze natedy objawiające się 
życie; rucb, jak  wiadomo nie jest działaniem, jak 
kręcenie się w kółku nie jest postępem. Najwcze­
śniej odpadła od puia macierzystego, dobiega już 
całego stulecia ja k  jest pozbawioną narodowych 
instytucyj. Nie należy zapoznawać tego faktu,  że 
żadna część Polski tak długo i tak nieprzerwanie 
nie ulegała obcym jedynie wpływom, a choć te 
wpływy nie były tak silne i w porównaniu najła­
godniejsze, jednak przez całe to stulecie wszel­
kiej samodzielności nawet cień był odebranym. 
Wielko - Polska i Mazowsze najdłużej przechowu- 
ące u siebie resztki bytu narodowego przeszły 

następnie fazę nader dobroczynnego wpływa w 
Księstwie Warszawskiem, zanim przeszły pod cię­
żącą dłoń sy8temata niszczącego, któremu już ła 
cniej było pewien systemat odporny przeciwsta­
wić, jak  to uczyniono poczęści w W. Polsce wśród 
ciężkiej kampanii cywilizacyjnej, jaką ten kraj 
jrzebył; a choć walka nierówna ściąga klęski i 
itraty, niemniej wyrabia siły. Dzielnica centralna 

Polski zdawała się być przy wilejowaną wśród nie­
szczęśliwych kolei, jakie naród przebywał, bo 
znów samoistość, jaką się cieszyła pod formą Pol­
ski kongresowej dozwoliła jej rozwinąć do szczy­
tu cały szereg instytucyj narodowych; wszystkie 
wątki administracyi i rządu mając w ręku, prze­
była jakby szkołę rozwoju politycznego, i epoka 
ta stanowić dla nas zawsze będzie chbubne świa­
dectwo przeciw wszelkim zarzutom anarchiczności, 
:e Rolska ma w sobie żywioły organizacyjne. 
Najciężej dotknięte części narodu, które najgłębiej 

zapadły w otchłań zaborczą, kraje t. z. Zabrane, te 
acz nigdy nie cieszyły się choćby na chwilę przy- 
wrotem instytucyj narodowych, miały przynajmniej 
przechodowo pod względem kierunku edukacyj­
nego pewną samodzielność; przytem polskość sto­
jąc tam w walce z dużo niżej stojącym cywiliza­
cyjnie przeciwnikiem, silnie przytem oparta choć 
może w ciaśniejszem kole na wielkiej a na szwank 
niewystawianej zamożności materyalnej, opierała 
się w tej walce tak długo— dopókąd przeciwnik 
nie chwycił się środków brutalnego i otwartego tę­
pienia.

Galicya ani w tak ostatecznych zapasach, ani 
nawet wystawiona na przeważne a sympatyczne 
działanie podmulającego kapitału i inteligencyi 
germańskićj jak  W. Polska trzymaną była w tćj roz- 
strajającćj atmosferze półświatła a półcienia poło- 
wicznćj swobody, w którćj o tyle wolno było się 
joruszać, aby sobie zaszkodzić można, znachodzi- 
o się zaś przeszkody i zapory, ilekroć do doda- 
niego działania przystąpić chciano. Jak  począt­
kowo tolerowano hulaszcze a choćby pełne eksce­
sów życie, tak póżnićj tćj samćj tolerancyi do­
znawał kierunek konspiracyjny i smutnćj pamięci 
działanie emisaryuszów tutaj najmnićj utrudnio- 
nem było. Historyk przyszły dziejów porozbioro- 
wych Polski, trudne będzie miał zadanie, kiedy 
przyjdzie na ten rozdział: Galicya. Jak  wypadki 
rozgłośniejsze omijały tę dzielnicę kraju i od cza­
sów konfederacyi burskićj, która częściowo tutaj 
się szerzyła, chwilowego wtargnięcia ks. Józefa 
w r. 1809 i kilku przechodów wojsk obcych, woj­
na omijała ten teren dla siebie niesposobny, tak 
również życie wewnętrzne prowincyi, nie miało 
żadnego organu, żadnćj nadanćj sobie sposobno­
ści objawiania się. Ta bierność czy ze starćj za­
cno wawczćj polityki konserwaty wnych rządów au­
striackich, czy z systemalu chcącego w ten spo­
sób w martwotę wprowadzić żywioły narodowe

wypływająca, zrodziła też pewien brak organiza 
cyjuego ducha, pewną nieprodukcyjność społecz­
ną i polityczną, którćj nieomieszkano Galicyi wy 
rzucać, lecz którćj przyczyn nikt nie badał. Z wy­
jątkiem sejmów postulatowych, jakby dla czczego ce­
remoniału utworzonych, których remonstracye nie 
znachodziły odgłosu, lub w najlepszym razie osią­
gały odpowiedź, że są wzięte pod najwyższą roz­
wagę, oprócz tych oficyalnych przedstawień ra- 
czćj niż narad, nie znajdziesz w całćj tćj pół wie- 
kowćj kronice jednćj sposobności samodzielnego, 
jawnego wystąpienia. Nie brakło tu ludzi z po- 
czuciemjpolitycznem i obywatelskiem, nie brakowa­
ło zasobów materyalnych i moralnego w całć 
społeczności oddźwięku; lecz najlepsza machina 
najłatwićj zardzewieje i popsuje się, gdy nie uży­
ta w wilgoci spoczywa. Obojętność, powierzcho­
wna przesada, brak poczucia patryotycznego te 
wszystkie mepatryotyczne inkryminacye, które tak 
skoro rzucać przyzwyczajono się na Galicyę, któ­
re nawet pisarze chwilowego wzięcia podnosić i 
rozszerzać biorą sobie za cel nader niechwale- 
bny, wszystkie te inkryminacye upaść muszą kie­
dy przejdziemy myślą te dzieje i zapytamy się, 
kiedy Galicya odsuwała się od rachu narodowe- 
go, nie podzielała ofiar, lub może odmawiała go­
ścinności współbraciom? Powiedzielibyśmy, że ona 
zawsze za nieoględnie szła za ruchem, nie wcze­
śnie rzucała ofiary i gościnność nie zawsze wa­
runkowała patryotycznem i obywatelskiem poczu­
ciem, aby nie służyć za narzędzie do własnćj zgu­
by. Nie lubimy się wdawać w obrachunki z oj­
czyzną, a tem mnićj z jój dzielnicami sroższym 
od naszego dotkniętemi losem ; lecz skorośmy 
dotknęli tych zarzutów, zapytamy oskarżających, 
co im do skarg daje prawo? Od czasów legionów 
i kampanij napoleońskich w których Galicyanie 
brali tak liczny udział, we wszystkich wyprawach 
stosownych lub tak płonnych jak  nasz udział w 
kampanii węgierskićj, kontyngens Galicyan był 
liczuy. Wszystkie emigracye tędy przechodziły i 
zdaje nam się, że skarg na ich przyjęcie bez u- 
przedzenia zapisać niepodobna. Konspiracyjny ruch 
do roku 1846 aż nadto dowodzi, że ziarno nawet 
socyalnc, skoro tylko nosiło fałszywą etykietę pol­
skości, nabywaliśmy zbyt chętnie i rzucali sami 
szczodrze w naszą rolę. Niemnićj i w życiu pro* 
wincyonaloem w danych warunkach niepodobna 
zarzucać Galicyi, aby była zaniedbywała obowiąz­
ków patryotycznych i owszem zdolną ona była 
niemal do bohaterskiego poświęcenia i zapomnienia 
oraz i interesów. Do spełnionych obowiązków za­
liczymy upominanie się kilkoletnie na sejmach 
postulatowych o zmianę stosunków włościańskich; 
do poświęceń zaś zaliczyć musimy darowanie pań­
szczyzny w dwa nie spełna lata po rzezi, pier­
wsze użycie wolności na tak chrześciańskie od­
płacenie mordów.

Zaiste 1 Galicya po tem wszystkiem nie zasłu­
żyła, aby ją  miano za wyrodne dziecko, pomimo 
to jednak skargi na nią rozszerzane nie są bez 
pewnćj podstawy, i my sami broniąc jój od za* 
rzutu braku patryotyzmu lub wynarodowienia, pod­
nieślibyśmy skargę na tę pewną bierność, ubolewa­
libyśmy, że nie znachodzimy tutaj dosyć dueba 
organizacyjnego, za wiele ruchu powierzchowne­
go i gorących zapowiedzi, a  za mało daru konso-t 
idowania instytucyj wzniesionych; za wiele po- 

chopności, za mało wytrwania; za wiele dysku- 
syj a często i antagonizmów a  brak oznaczenia 
stronnictw na pewnych podstawach i legalnćj wal­
ki zasad. Porównawczo Galicya dziś tak uprzywi- 
ejowana do czego użyć może swćj swobody i mo- 

żuości rozwoju narodowego? Materyalne zastra 
szające stosunki, socyalnie wiele bolesnych i nie­
bezpiecznych ran, politycznie acz pomyślna czy 
nie krucha trochę sytuacya, i czy można z ufno­
ścią opierać cały gmach na takowćj? Tobyśmy 
powiedzieli tym, eo od Galicyi wymagają wszyst- 
ciego, co wszystkie winy nam przypisują; Gali­
cyi zaś powiedzielibyśmy, że zadanie jest ważne, 
naglące i acz słabi jesteśmy środków nam nie 
braknie, bo zadanie głównie zależy na obraniu 
kierunku, na moralnem zjednoczeniu. Zarzucają 
równie często Galicyi zamykanie się w swych 
prowincyonalnych stosunkach, jakby zapomnienie
0 szerszćj całości. My przeciwnie sądzimy, że pa­
mięć o całości narodu i nauka przebytych kolei 
wiedzie do takiego skupienia się w sobie i że 
tylko w ten sposób całości służyć można. Zdaje 
nam się nawet, że obowiązkiem dziejowym Gali­
cyi jest roztworzyć idei narodowćj polskićj nową

r°gę, a ta właśnie zależy na wytworze wewnę- 
rznym, na rozwoju sił w danych warunkach, na

1 odatniem rozwinięcia i wyzyskaniu wszelkich 
przemijających korzyści. Kiedy się raz objawimy 
znów czynnikiem dodatnim w grze politycznćj,

iedy zdołamy zapełnić własne niedostatki, kiedy 
oparci o tak ciężkąj naukę przebytych już kolei 
wyrobimy w sobie wewnętrzną równowagę, nate­
dy na wszelkie możliwe przemiany i konstelacye ja ­
kie naszych współbraci spotkać mogą, przynie­
siemy zasób zdobyty własną pracą, a który je ­
dynie zagoić może tak głębokie rany, sami zaś 
na tćj jedynie drodze cichego rozwoju utwierdzić 
się na wszelką ewentualność możemy.

w Izbie wyższej w d. 21 b. m. wytoczonych mi- 
nisteryum nie wiedziało jeszcze, jak  się zachować 
wobec pewnych kwestyj odnoszących się do spraw 
religijnych; a Izba poselska musiała zaniepokoić 
się w skutek tego spostrzeżenia, a to tem bardziej, 
o ile że wiadomą jest rzeczą, że starcia nietylko 
zasadnicze ale i osobiste są w łonie mioisteryum 
na porządku dziennym. Zachowując sobie na 
później obszerniejsze sprawozdanie o tych starciach 
dodam tylko kilka uwag nad zajściem wczorajszem. 
Usposobienie Izby w skutek postawienia wniosku 
odroczenia było tak niekorzystnem , źe lewica 
zdecydowaną prawie była, o d m ó w i ć  p r z y z w o ­
l e n i a  na pobieranie podatków na drugi Kwartał 
roku bieżącego, w razie, gdyby wniosek odroczenia 
przyjętym został. Wystawcie sobie położenie mi­
nisterstwa; musiałoby ono natychmiast podać się 
do dymisyi, i byłoby po „nowym systemie."

Nie dzieliłem od samego początku obawy, jaka 
panowała w kołach poselskich z powodu zawe­
zwania ministrów do Pesztu, a wiadomości, które 
mnie dziś dochodzą, stwierdzają przypuszczenie 
moje, że się nie rozchodzi o roztrząśnięcie kwestyj 
zasadniczych między monarchą a ministrami. Nie 
chodzi też o ustawę małżeńską lecz o szkolną, 
która wczoraj miała przyjść pod obrady Izby 
wyższej, lecz z powodu wyjazdu odnośnego mini­
stra fachowego umieszczoną być musiała na po­
niedziałkowym porządku dziennym. Wiadomo, źe 
liberalna większość Izby wyższej w § 2 tej ustawy 
odstąpiła od projektu Izby poselskiej, przyznając 
duchowieństwu i na przyszłość wpływ na wycho­
wanie religijno-moralne młodzieży. Stronnictwo li­
beralne atoli uważa dodatek ten do projektu Izby 
poselskiej, jako zasadzkę, sądząc, że duchowień­
stwo furtką tą wnijdzie znów do szkół wraz z wła­
dzą swą konkordatową, i z tego powodu pod ża­
dnym warunkiem na dodatek ten nie chce się 
zgodzić, trzymając się uchwały swej raz zapadłej. 
Dwór atoli życzy sobie podobno, aby duchowień­
stwu zrobiono tę koncesyą, aby uniknąć dalszych 
starć między stronnictwami. Nie wiadomo jeszcze, 
czy ministeryum zgodzi się na zapatrywanie Izby 
wyższej; o ile wiem, ministrowie Berger, Brestel, 
Herbst i Plener są za uchwałą Izby poselskiej, 
podczas gdy pp. Auersperg, Potocki i Hasner 
oświadczyli się za większością Izby wyższej. Sta 
nowisko p. Giskry nie jest jeszcze znanem. Jeżeli 
ministeryum przedlitawskie zgodzi się na zapa­
trywanie Izby w yższej, Izba zaś poselska trwać 
jędzie przy uchwale swojej, wtedy znów nastanie 
przesilenie ministeryalne. Ustawa małżeńska i 
szkolna nie uzyskałyby sankcyi, a Izba poselska 
nie załatwiłaby projektów skarbowych. Upór Izby 
poselskiej jest w rzeczy samej uderzający; zamie­
rza ona użyć wszelkich środków represyjnych, 
konstytucyą dozwolonych w celu wstrzymania tego 
co uważa za ruch wsteczny. Jeżeli sankeya 
ustawy małżeńskiej i szkolnej wkrótce nie nastąpi, 
zba niższa gotowa wstrzymać się z załatwieniem 

projektów skarbowych.
Izba panów zbierze się jutro w celu przyzwo 
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kwartału 1868.

stkie te ustawy w swej całości wywrą. A ponie­
waż dyskusya nad wszystkiemi projektami ustaw 
nie na raz nastąpić lecz tylko powoli przeprowa­
dzoną być może, N. Pan udzieliłby ustawom re­
ligijnym sankcyi dopiero w maju. Doniesienia dzi­
siejszych dzienników wieczornych przedewszy- 
stkiem ostrożnie przyjmować należy, bo pochodzą 
one z Izby poselskiej i od ministrów, i nie są za­
pewne bezstronnemi. W każdym razie atoli z nich 
wynika, że ministerstwu w tej chwili żadne nie 
zagraża niebezpieczeństwo: lubo ustawa małżeń­
ska nie od razn otrzyma sankcyę, przecież dalsze 
obrady nad ustawami szkolną i międzywyznanio­
wą żadnej nie napotkają przeszkody. Co się zaś 
później stanie, czy Cesarz nie odrzuci ustaw w ca­
łości, to jeszcze kwestya.

Właściwy cel podróży ministrów do Pesztu, o 
ile wiadomości moje sięgają, dzienniki południo­
we niezupełnie prawdziwie skreśliły. Pewną jest, 
że nie tylko się rozchodziło o sankcyę ustawy 
małżeńskiej, lecz także o zdanie monarchy co do 
stanowiska, jakie zająć powinno ministerstwo wo­
bec nstawy szkolnej podług projektu większości 
wydziału Izby wyższej. O tem już wam wczoraj 
pisałem. Rozchodziło się szczególnie o k o n k o r ­
d a t ,  względnie o rozpoczęte z Rzymem układy 
w s p r a w i e  r e w i z y i  k o n k o r d a t u .  Donió- 
słem wam już dawniej, że nie spodziewają się 
tutaj przychylnej odpowiedzi; ministerstwo spraw 
zagranicznych miało otrzymać od hr. C r i v e i l  e- 
go  doniesienia w tym kierunku, co podobno Ce­
sarza spowodowało do powołania obu ministrów 
do Peszta. O bezwzględnem przerwaniu układów 
z Rzymem obecnie myśleć jeszcze nie można, a 
dwór ma być zdecydowanym po raz wtóry ape­
lować do Rzymu i ze względu na usposobienie 
liberalnej ludności żądać rewizyi konkordatu. T ak 
więo układy nadal trwać będą i w tym tylko sen­
sie dalsze bez przeszkody rozprawy nad ustawa­
mi religijnemi rozumieć należy.

Pary* 26 marca.

W i e d e ń  27 marca.

W i e d e ń  27 marca.

^  W kołach liberalnych panowało wczoraj wiel- 
1 ie wzburzenie. Powołanie prezesa ministrów ks. 
A u e r s p e r g a  i Dr  H a s n e r a  do Pesztu i z we­
zwaniem tem w związku pozostający wniosek 
odroczenia rozpraw nad ustawą małżeńską wywo- 
ały w Izbie poselskiej zamięszanie, świadczące 

wymownie o niepewności nadziei stronnictwa libe­
ralnego i jego ciągłej obawie, aby przeciwnicy nie 
tryumfowali. Obawa ta wzmaga się z każdym 
dniem z powoda niezgody panującej w łonie sa­
mego ministerstwa przedlitawskiego. Wczoraj np. 
ministrowie Giskra i Taaffa głosowali za odro­
czeniem, podczas gdy pp. Berger, Brestel, Plener 
i Herbst opuścili salę, aby nie głosować przeciw 
swym kolegom. Nie sądziłem, aby po rozprawach

—  r. Wzburzenie wywołane wczorajszem zaj­
ściem w Radzie państwa i wieściami z niem w 
związku pozostającemi, wzmaga się coraz bardziej. 
Fale powiększają się w miarę oddalenia się od 
środka, masy większe dziś dopiero pojmują do­
niosłość zajścia w mowie będącego, a zwrot, który 
nastał nagle po radosnych demonstracyach ze 
szłego tygodnia, potęguje niesłychanie obawę lu­
dności liberalnej. Miasto opierania się na faktach 
pewnych Ind niepokoi się wieściami, które tem 
pewniej i dosadniej działają im bardziej z po­
wodu natury swej usuwają się z pod oceny dzien­
ników publicznych. U nas bez narażenia się na 
proces nie można wspominać o zajściach na dwo­
rze, podczas gdy najlojalniejszy szambelan ściśle 
dynastycznego, starego Albioau nie oburza się 
bynajmniej, jeżeli w pierwszym lepszym dzienniku 
znachodzi niezliczone wiadomostki polityczne z 
ster wyższych. O wieściach tych tyle tylko po­
wiedzieć się da, że stronnictwo, które w Izbie 
wyższej doznało porażki, czyni poza Izbą zabiegi, 
aby korona korzystając z prawa sobie przysługu­
jącego nie zatwierdziła ustawy małżeńskiej osta­
tecznie uchwalonej, lub przynajmniej z potwier 
dzeniem wstrzymała się, aby rokowania z Rzymem 
były i nadal możebnemi. Pozytywnego punktu 
oparcia wieści te nie mają, chyba jeżeli za tako­
wy służyć ma okoliczność, że minister Herbst, je ­
den z fachowych ministrów dla ustawy małżeń­
skiej, dotąd nie został jeszcze powołanym do dwo 
ru cesarskiego w Buda-Peszcie. Nawet poparcie 
wniosku odroczenia hr. Adama P o t o c k i e g o  ze 
strony ministrów Giskry i Taaffego nie zwróciłoby 
na siebie uwagi, gdyby wzburzenie poza „kulisa­
mi" nie dodawało mu wagi większej. Giskra przed 
posłami stronnictwa swego ze zachowania swoje­
go tłemaozy się w ten sposób, że chciał koronie 
zostawić choć krótki termin, aby przyjście do 
skutku ustawy nie miało cechy pośpiechu.

W i e d e ń  28 marca.

4|: Obaj ministrowie powrócili dziś z Pesztu. 
Książę A u e r s p e r g  natychmiast pojawił się w Iz­
bie celem udzielenia pozostałym ministrom i po­
słom gorączkowo oczekiwanych wyjaśnień, które 
zdawały się zadowolnić kolegów jego w radzie 
Korony, skoro minister bez teki Dr B e r g e r  czem 
prędzej pospieszył do dziennikarzy i skrzętnie im 
podyktował słowa, podane na końcu dzisiejszych 
joż dzienników wieczornych. Wedle nich rezulta­
tem podróży do Pesztu ma być, że ministrowie 
usłyszeli z ust Cesarza, iż wszystkie trzy ustawy— 
małżeńską, szkolną i międzywyznaniową — uwa­
ża za silnie zespoloną całość, o której stanowić 
będzie stósownie do wrażenia, jakie na nim wszy-

ć. Uciszyła się agitacya wzniecona w kilku 
miastach z powodu wpisów do gwardyi ruchomej. 
W Bordeaux było mniej aresztowanych, niż gło­
szono. Liczba ich ograniczyła się do kilkunastu. 
Situation żałuje, że przed wpisami rząd nie przy­
gotował umysłów, że zamiast mówić o pokoju, nie 
wystawił potrzeby wojny. Było to trudne tak z po­
wodów wewnętrznych, jak  zewnętrznych: dowo­
dzenie bliskiej wojny byłoby spłoszyło giełdę przed 
pożyczką i wywarło wpływ na Niemcy. Cesarz 
choć przemawiał pokojowo, starał się o gwardyę 
ruchomą. Sprzedają po całej Francyi obrazki 
z opisem munduru gwardyi. Mundur ten podobny 
do liniowego, z różnicą, że kołnierz jes t czerwony 
a spodnie szaraczkowe. Mówiąc o pokoju, rząd 
przedstawił Izbie pożyczkę na 440 milionów, ale 
teraz komisya wybrana z większości Izby, która 
uchwaliła była reorganizacyą armii, ma propono­
wać podniesienie pożyczki do 550, a nawet do 
750 milionów. Giełda widzi w tem nacisk rządu 
i spada.

Carewicz przejechał przez Strasburg, jadąc do 
do Nicei, i wątpią, aby z powrotem przejechał 
przez Paryż. Naprzeciw niego wyjechali baron 
Bndberg i kapelan ambasady. Bar. Budberg wró­
ci do P aryża po jutrze.

Podróż ks. Napoleona wszystkich ciągle jeszcze 
zajmuje. Skutek jej jak i powody okryte tajemni­
cą. Zawsze mówią o bliskiej podróży ks. Napo­
leona do Wiednia. Pogłoski, że zabiera się na 
rozbrojenie całej Europy i że ks. Napoleon do 
tego się przyczynił, muszą być więcej taktyką.

Z okazyi zasiłku dwóch milionów dla zapomogi 
Algieryi, marszałek Mae-Mahon miał w senacie 
mowę, którą bardzo dobrze przyjęto. Marszałek 
wróci do Algieryi, ale sądzą, że Cesarz niedługo 
go ztamtąd odwoła.

Ciało prawodawcze przyjęło ustawę o zgroma­
dzeniach mniejszością 22 tylko głoBÓw. Opozycya 
potępiała j ą , ale na nią ostatecznie się zgodzi­
ła. Rząd przeprowadził więc swój program, zasa­
dzający się -na ustawach o reorganizacyi armii, 
prasy i zgromadzeń. Z powoda nieukończenia 
prac komisyi budżetowej, Izba postanowiła zawie­
sić obrady aż do późoiejszego zwołania, co, jak  
mówią, nastąpi dopiero w połowie kwietnia. Za­
warcie pożyczki zostanie zatem spóźnione, i na 
tem tylko zdarzeniu opierają się przewidzenia po­
kojowe. Co do wiadomości o podwyższenia sumy 
pożyczki, żaden organ rządowy jej nie zaprzecza.

Panuje w całej Francyi stagnacya interesów. 
Trawiony niepewnością handel domaga się spie­
sznej decyzyi. W ciągu tego miesiąca gotówka 
banku powiększyła się o 8 milionów i wynosi 
obecnie 1,160,000,000 fr.

Kiy*»* 25 marca.

Dziś rano Ojciec święty odbył doroczną swoją 
wizytę, jaką zwykł czynić w dzień Zwiastowania, 
do, kościoła N. M. P. nad Minerwą. Orszak pa- 
piezki inną jak  zawsze drogą przejeżdżał, to jest 
przez plac Panteonu, ale wszędzie spotykał zna­
czne tłumy ludu odkrywającego głowę i k lękają­
cego przed Ojcem Świętym. Orszak posuwał się 
zwolna, poprzedzany przez krucyfera. W złocistej 
i rzeźbionej karecie Papieża towarzyszyli mu kar­
dynałowie Bonaparte i Berardi, obadwaj w pur­
purze. Na placu Minerwy zgromadzone było mnó­
stwo cudzoziemców, którzy powitali Ojca Święte­
go w przeróżnych językach. Do wnętrza kościel- 
nego ani się wcisnąć można było. Dzisiejsza ła­
twość komunikacyi, wzrastający corocznie napływ 
cudzoziemców do Rzymu i żywe zajęcie, jakie 
sprawa papiezka w całym świecie wzbudza, czy- 
uią już dzisiaj zaciasnemi place i świątynie wie- 
czuego miasta, z wyjątkiem świętego Piotra. Pa­
pież obecnym był tylko na nabożeństwie, przy 
końcu którego udzielił apostolskie błogosławień­
stwo przytomym. Gdy wsiadał znowu do karety
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m anifestacya się powtórzyła. Z okien kollegium 
am erykańskiego dam y rzucały pełnemi 
kw iaty  na pojazd papiezki; okrzyki hucznie ro
legały  się na placu. „  .

K ardynał B erardi, k tóry  tow arzyszył Ojcu bw ię 
temu, m ianowany został dnia w c t m a j s g  9™- 
ministrem handlu i robót publicznych. y •
wano z początku, że ta  nom inacya  ^n astąp ić  n e  
może z powodu, że purpurat ten wy ^ Dtoneuj 
m a w hierarchii kościelnej niż k ar y mn8ja jby 

jest prezesem

? d V e b ie °  Atoli przem ogły, W P ™ " “ ' 
in e  w zględy. Rodzina B erard ich  ogromny ,uż zro­
biła m ajątek. B rat k a rd y n a ła  p. F ihp Berardi, 
k tóry  m iał pam iętne zajście z mgrem Mćrode pod­
czas kam panii jen e ra ła  LaM oricićre, posiada dzi­
siaj przeszło sześć milionów fr. kapitału. Zakupił 
temi dniam i koleje żelazne rzymskie, k tóre tak ą  
m iarą s ta ją  familijną w łasnością m inistra

^ P rz e sz łć j  niedzieli Ojciec Święty poświęcił w 
kap licy  Sykstyńskićj złotą różę, k tóra przeszłą 
razą  posłana była królowćj hiszpańskićj. W da­
w nych czasach podobne dary  za każdą  razą  nie­
baw em  po poświęceniu przeznaczone byw ały roz­
licznym książętom  chrześciańskim . Dziś rzadko 
już wychodzą ze skarbca w atykańskiego, do k tó­
rego w racają po nabożeństwie. , .

/■  Podług krążących w poważnych kołach pogło­
sek m anifestacye w iedeńskie za m ałżeństwem  cy- 
wilnem i postaw a Izb w tćj spraw ie niezm iernie 
dotknęły Papieża. S łychać , że wysłano stąd  
rozkaz nuncyuszowi opuszczenia W iednia. Atoli 
n ie m ogę w am  jeszcze ręczyć za tę wiadomość, 
k tó ra  zdaje mi się przesadną. Mówią tak ie , iż nr. 
Crivelli w krótce Rzym opuści. Zerw anie A nstryi 
ze Stolicą A postolską w chwili kiedy schizm aty-

każdej z ustaw , których związek w ewnętrzny w y­
m aga równoczesnego załatw ienia. Rada ministrów 
poddała się posłusznie woli cesarskiej i wedle su­
m ienia i przekonania swego działała w spraw ie 
ustaw  tych, z których pierw sza doprow adziła do 
świetnego tryumfu z dnia 21go b. m .“

Z słów tych dziennika w ęg iersk iego , w tej 
chwili — z powodu pobytu Cesarza w ^ u.“ a" 
Peszcie zapewne dobrze poinformowanego

m a być daną możność udaw ania , się do sądów
duchownych.

Myśl więc by ła  ta , aby mimo zaprow adzenia 
sądów świeckich było możebnem udaw ać się do 
sądów kościelnych, bądź pro foro interno, bądź 
jak o  do sądów sum ienia.

D la kato lika m ałżeństwo przedewszystkiem  jest 
sakram entem . O ważności sakram entu tego tylko 

dzień- w ładza kościelna orzekać może, aby zaspokoić su- 
katolika. A chociaż zgodzimy się na zda-niki w iedeńskie doszły do przekonania, k tóre je- mienie katolika. ^ V l n r a w a d i  '̂ cywilnych

t c i c  “ °e T w I ”  nie’ może mleć mocy, to ż drogiej Btrony preyeeać 

.0  ostatecznie atoli potwierd.ęmie ioi‘ że j S e lT S e  n ,™ -

Lloyd, podając^ w póz j y y S państwie, podczas gdy ją  przyznajem y innym  wy-

kładów  z Rzymem w sposób przynajmniej 
bliżeniu odpowiedi 
chwilę jeszcze zan 
giej strony nie stri 
tej drodze —  acz
uważano to za rzecz w Raźnym r u m  | | a7 o w n i“ctwo w ykony w ają n ie ‘sądy kościelne, lecz
aby rów nobrzm iącą uchwałę obu Izb I z drugiej żądać mogą i m uszą, aby
stw a wobec całego św ia ta , svtuacve rządu w kw estyach sum ienia istniały sądy, do którychby 
" T m k i e g o r .Pt m  w a p o i b  d e ^ w o lo a , o d .ieaż  a i,-m o g U  w c e l. u z y a k .m . ochwaly o

postanow ienia W atykanu zbawienny nader ważną i z innego jeszcze
iPsk i skutecznie przyśpieszyć uk ład y  dyplom a- ^

5 Ę  S c z  e f / l i ^ ,  r e S S

J e T s t r o n y ^ e  S racono  jaszczeinadziei

S e S t o  Ż»‘ r“ e c z T k e ż d y m  m i i  p o ż ,d e . , ,  | g o lo m  p rz y p o S c ić .J e  » ,  e p r .w .c h  j ^ m l - j c b

założona nie prosperuje, to Czas znowu twierdzi, że Ruspoli. Cała więc ta gałąź Bonapartych jest więcój 
Kraków przedstawia pod względem handlu i przemy- włoską niż francuską.
słu może więcćj dla giełdy widoków niż Lwów." —  Dnia 28go i 29go marca zupełnie zachmurzone.

Odpowiedź Gazety Narodowej na zrobione sobie Ciepłomierz 28go stał najwyżćj n a ‘4 -  1°,2 R., naj- 
zapytanie jest zapewne dyktowana troskliwością o los L iżój na 0°,0 R., zaś 29go największe ciepło doszło 
naszego miasta, boć przecie nikt nie przypuści, aby do +  3°,3 R. od 0°,8 R. Barometr powoli się podnosi, 
znalazł się w całój Polsce jaki dziennik, choćby też stau jego o godzinie 6ćj z rana (dnia 30go marca 
Dziennik W arszaw ski, któryby zacierał ręce, gdy 331“‘,27; ciepłomierza -+- 2°,O R. Wiatr w przeciągu 
miastu naszemu grozi jakie nieszczęście, choćby też tych dni przeważnie północno-zachodni, 29go we wie­
jsk a  materyalna klęska. Kraków mógłby być b o g a t y ,  CZ(5r zmienił się na południowo-zachodni, 30go rano
bo ma do tego zasoby; jest zaś u b o g i ,  bo t a k  sobie Qa p ó łn o cn o  wschodni.
z nim postępują. Przyszło bowiem do tego, iż nas — \v e wtorek dnia 31go marca, Śtój Balbiny i
dziwi, że Gaz. Narodowa  nie proponuje, aby restau- j Kornelii panien. 
racya Sukiennic odbyła się we Lwowie.

—  * Na wystawę Towarzystwa sztuk pięknych—  Y - -  ---—  , a„v maia rz v | TEATR. Szekspir biorąc do swych trajedyj wy-
w Krakowie przybyły następując h na nauce IPac^ i  z historyi różnych narodów, zdaje je  się iubo-
polskich, a mianowicie, z przebywaiącyc -  lwać w przedstawianiu najpotworniejszego oblicza na-
w Wiedniu nadesłali: Fr. S t r e i t  Swiezian , ’ tury ludzkiei. Niestetv! rzeczywistość dostarczała mut e r  śmierć tury ludzkiej- Niestety! rzeczywistość dostarczała mu

na 
nacisk

cka Moskwa ostrzy zęby na G alicyą i P.0(*bu” a 
tam  Swiętojurców, byłaby w y p a d ^ e m  niefortu - 
nym  i krokiem  arcy-m eroztropnym . Dziś przy 
szłość A nstryi zaw isła od jój postaw y względe 
Polaków  i Polski a  oraz od jćj ścisłego związku 
z ogniskiem  katolicyzm u, z którym  naród nasz 
jest nierozłącznie zjednoczony.

W spom niałem  już wam o zabiegach hr. Sarti- 
ges, ażeby w yjednać przystąpienie Ojca Świętego 
do wznowionój konweucyi z 15go września 1864.
Zabiegi te nie m ogły rokow ać w ielkich nadziei 
w  oczach osób znających niezmienne zasady rzym ­
skiego dwoi u ,  który upatryw ał zaw sze w przy­
zwoleniu, jakiego F ran cy a  od niego w ym agała, 
w łączne uznanie królestw a w łoskiego. Że się no­
we zabiegi am basadora nie powiodły wc»*ej do­
wodzi jasno kró tka nota zam ieszczona d. 2 1 go w 
urzędowym  dzienniku a brzm iąca ja k  następuje:

„Skryci w ysłańcy przybyw ają często do Rzy­
mu usiłując wyw ołać zaburzenia i przekupić woj­
sko papieskie. Z nane przyw iązanie tej wiernej lu­
dności do praw ow itego rządu Stolicy Świętej, tu ­
dzież duch pobożności, karności i m ęstwa, jak i 
przy oklaskach całego ucywilizowanego św iata 
ożywiał i ożywia dotychczas nasze bitne hufce, 
okazały się bez w ątpienia wyższemi od niegodnych 
podstępów i podziem nych praktyk tych ajentów, 
którzy pomimo wiadomego m arnotraw stw a rządo 
wego, zaopatrzeni zawsze byw ają w obfity pie_ 
niadz Nie możemy wszakże w strzym ać się od 
pow tórzenia teg o , cośmy rzekli d. 6go b . m .  o 
owych szafarzach rad  dobrego sąsiedztw a, których 
gorliwość w innaby się raczej gdzieindziej zwrócić 
ja k  ku Rzymowi." Oczyw ista rzecz, iż p. Sartiges 
jest jednym  z pom iecionych sza fa rzy  rad. T y m ­
czasem  sta tk i 1‘ Ardeche, U Ja ra , la Moselle i le 
Mogador przybyły po jednę z dwóch brygad, k tó­
re  pozostały jeszcze w Państw ie Kościelcem. Polki 
19ty i 87 odpływ ają w tej chwili do F rancyi.
P  N igra w depeszach swoich do hr. M enabrea 
zapew nia, że reszta dywizyi francuskiej w krótce 
t a  tą  b rygadą pospieszy. Jenera ł Dumont roz­
daw ał onegdaj wojsku papieskiem u m edal za bitwę 
nod Mentaną, który Cesarz dozwolił nosić pułkom, U  
So wzięły udział w ostatniej w ypraw ie rzym skiej. U 
X- • dał am nestyą młodszemu synowi — Burmistrzem w Z a g r z e
k S a  Piombino, który znajdow ał się z G aribaldim  radca nam iestnictw a M ihalicz. 
w Monterotondo, tudzież hr. Gwidonowi C arpegna -  I z l  
synowi księcia Falconieri, k tóry w ygoańcem  jest siedzenie 
od la t dwóch. I m inut z

nowołano m inistrów A n e r s p e r g a  i H a s n |e - L e m .  D la tego zadaniem  naszem być winno, aby 
? a  do Pesztu, gdzie obradowano, co wobec fa ta l- przy osiągnięciu celu naszego ja k  
nego położenia tego uczynić w ypada; lecz mimo chować stosunki z a 8^d*J’ d
to nie porzucono jeszcze nadziei porozum ienia s i ę j w  tej kw estyi tak  p ąpić nam  w yp --------- 1
z Rzymem

g n o w s k i powrót z Golgoty, «• ”  Rawa- obfiteS° tła do tych przeżających obrazów, a im wy-
Bolesława Śmiałego, W. M a ł e c k i  (Jbersee , żej sięgnął w skalę hierarchii spółecznej, tem jaskra-
ryi. Jan H r u z i k  nadesłał portret Dra • ^Iw sze barwy zbrodni wydobywały się na jaw, jakby
jako rektora Uniw. Jagiell. Liczba osób zwie z ją  y  ̂I świadectwo niezaprzeczone, że wielkość światowa wyż- 
wystawę, jest w tym roku znacznie wię szą niz a i ^  g.^ nznaje nad mniemane przesądy głosu sumienia, 
poprzednich, szczególnie też w niedziele i swię a. i ^  ładnym jednak utworze tego wielkiego mistrza

—  Jutro we wtorek o godz. 9ej rano odprawionem 1 8ceny) nie ma takiej konsekwencyi złego jak  w 
będzie w kościele 0 0 . Paulinów na Skałce nabożeń-1 przedstawionej w sobotę na dochód p. Ekera a po- 
stwo żałobne za duszę ś. p. X .  Jana Miki, kan. kat. wt,jrzonej wczoraj trajedyi historycznej w 5 aktach 
tarnowskiego jako konfratra tego zakonu. X. Mika 1 fcing Richard I I I ,  którą p. j .  Szujski pięknym 
był niegdyś proboszczem na Podgórzu. Irymowem wierszem przełożył dla sceny tutejszej

—  W tych dniich otrzymali na tutejazój Wszech- p. n. Z  y d e  i  śm ierć R yszarda trzeciego.
■ ^  L - 1: J Ryszard książę Gloster; syn Henryka VI, brat Je ­

rzego Księcia Klarencyi i króla Edwarda IV, z ro­
dziny Yorków, mianowany protektorem a później na-

I C J  ”  v o i j  ■ r  • *  t  « —i

Może kto powiedzieć, że jeżeli w ustaw ie wszel- 

.Takim  mniej więcej jeet chwilowy ' “ P . 1* ? - ! S j ^ p S j S o * w ° n f f i e ” o d c ^ kpew ien otwo-
czy .
będą tak  odrazn sankcyonow ane; nie postąp ią »» . , . obecnej.
bie tak  bezwzględnie z W atykanem , lecz starać  d ogólnej, że sądownictwo
się b ę d ą - z e  względu na usposobienie parlam en- i dla katolików w ykona
tu wiedeńskiego — fw ^ k a n ia ^ p ra w y  nem będzie przez sądy  cywilne, lecz pozostawmy
łożenia rzeczy, m e atoli w celu zwlekania spraw y J ,  , j g dy kościelne dla pew nych przy-
w nieskończoność, lecz w celu zostaw ienia Stolicy dków  ’nadal istniały, zwłaszcza dla kw estyi su- 
Apostolskiej czasu i sposobności do honorowego padków  ^  w każdym  ra ^  kl
zwrotu. S i  non— no n ! . łatw ieiszem u Dorozumieniu się z Rzymem.

Tyle Pester L loyd. Jeżeli jeszcze wspom nim y, | ła t^ 82e“ “ d, J nflH Pojakó ,

nicy stopień doktora medycyny pp. Alfred O b a  l i ń ­
s k i  z Brzeżan i Zygmunt L o w a n d o w a k i  z Kra-s
kowa.

 *D 26 marca odbyła sio w Collegium jn r id i -  stępea na tron po śmierci Edwarda V, jako Ryszard IH na-
cum C aputa p Konstantego L i p o w s k i e g o  ze piętnowany od natury brzydotą ciała i ducha, głów- 
Szczucina w celu otrzymania stopnia doktora praw. ną tworzy postać wspommonej trajedyi, i w mej od 
Z szeregu Tdań ze wszystkich gałęzi prawa i umie- początku aż do końca, sam jest sprężyną wszelkiego
ję tnościf kandydat bronił trzech następujących: Z pra- działania, ^ r e g o  oB^eczn.e pada ofiarą Skreślać
wa polskiego: „Aż do panowania króla Ludwika wła- przebieg całego wątku dramatycznego, którego splą- 
dza prawodawcza w Polsce była przy królu;“ z pra- tanie zmuszałoby cofać się daleko do historycznych 
wa cywilnego austryackiego: „Odrębne przepisy do- \premiss6w, me dozwala nam szczupłe miejsce zosU- 
tyczące sukcesyi beztestamentowćj dla włościan, sprze- wionę dla kronikarskiego sprawozdania; dla tego ogra- 
ciwiaią się zasadzie równości w obliczu prawa"; z nauk niozymy się tylko na kilku rysach dotyczących cha- 
politycznych: „Zniesienie propinacyi jedynie na zasa- rakteru Ryszarda Szpetuość fizyczna ów brak za­
dzie wolności przemysłu, uważam za zgodne z zasa- wnętrznych powabów życia, jakie młodość nastręcza,
darni nauki." zazdrość niejako względem wszystkich, których przy-

"  Na rzecz Litwinów powracających z Sybiru na-1 ">da łaskawiej 'uposażyła, usposabia Ryszarda wcze- 
— rsa rzecz u  F . . . - _ Raciborska śnie do wewnętrznej kontemplacyi, rozbudza w mmp . Dydyński z

że odbyła się rad a  ministeryalna, w sobotę i że ~__a^ my potrzebę w ażnych zm ian w
dosyć uzasadnione obiegają P ^ o s fe L  j* a rcyb - konkordaci cz gotowi jesteśm y do przyjęcia 
skup Kaloczy L udw ik H a y n a l d  baw iący oDe przeobrażeń  w spraw ach m ałżeństwa,
cme w Peszcie, “ a  0V̂ t d L S v  i ż e ś m v  k w e.tya  stosunku do Rzymu jest nader w ażną

mienia. Możebność posłuży w każdym  razie  ku 
wiejszemu porozumieniu się z Rzymem.
Przyzoacie panowie, że dla nas Polaków , acz- _______

potrzebę w ażnych zm ian w ^  stakelberg poseł rosyjski w Wiedniu z a -1 wym i pożądanym. Okrucieństwo, chytrość, obłuda,
gotowi jesteśm y do przyjęcia A ^ „  R k ę  Ż0 jeniec Robert D em  b o- są to zwykłe narzędzia, jakie dla przeprowadzenia

n r  a i M t o i n a p l l  TTIA t Z P H R t W A . I W l ł lU U U m   ••  I .  • _____ * ___________ • U  •   1 . . __________ ł „ A n b , ' a

desłał na ręce nasze 
złr. 10.

  K o lb u s z o w a  d. 27 marca

nieograniczoną ambicyę i popycha go fatalizmem prawie 
do celu, do którego w obec zwątpienia o ludziach i 
pogardy nimi, każdy środek wydaje mu się właści-

średnik  w spraw ie konkordatu, sądzim y, żeśmy kw estya
w yczerpnęli wszystko, co w ważnej tej kwestyi | gtr0Dy przemawiam jako  reprezen
przybyło nowego.

—  P esti H irnok  don®81» D 1^  ^ s ta w v  L a^ żeó -1 liih im  i pozostaje wiernym kościołowi lła toncaie -1 

S r » p , « «  A aereperga i H a - H ° -  J .k o  PoU h u * .  ™  loowieci,
* ̂  • * * ■ ?   ii „m in frA ir W

i w s k i  z Krosna umarł w Jałutorowsku gubernii To- nieugiętej swej idei wydobywa z arsenału szatańskie- 
1 bolskiej Odesłał przytem 10 rubli dla ś. p. R. Dem go serca. Łagodna udaną czcią nacechowana pokora 

bowskiego przesłanych, które X. Ruczka po potrącę- w obec Anny, wdowy po zamordowanym intrygą Ry- 
‘ ■  i a ^i- Rn n nrzeznacza dla do- szarda Edwardzie księciu Walii, która wśród Drze-I pa z mojej siruuy j - - -  - - r -  ---  i nju p0rtdw w ilości 14 złr. 50 o. przeznacza dla po- szarda Edwardzie księciu Walii, która wśród prze

.  tab t kraju, który w większości swojej jest k ato- wrac • k ze gyb iru . —  Donosi się tak że , że kleństw nań rzucanych piwa mu w lica, obłudna ży
“  kościołowi katolickie- Edward j  a n i c k i z Krakowa umarł w Noszynie, w czliwość dla brata swego Jerzego, którego w

snera, zasięgnął także opinii m inistrów węgier-1 gv»
skich. 1

— W y d z i a ł  b u d ż e t o w y

To wrze
ko* Polak zaś, panowie, zapom nieć nie m o-1 “Kańskim. (Załączone tu złr. 14 c. 50 o d e -1 najętym zbirom zamordować kazał, okazywana chy­

że prześladow anie kościoła katolickiego pozo- H ^ z08tały radcy L i p i ń s k i e m u  przewodniczące- trze troskliwość dla dzieci Edwarda, są to jawne tua- 
je  W związku z najw ięk szemi c tó rp ien iam ijia -1 ^  ^  komiteci0 W8parcia rodaków wracających z Sy-1 miona panowaDia nad sobą Ryszarda, satanicznych jego

birn Red. Cz.)L h v  niższei R a d y  I rodu mojego. Na wyznaniu katolickiem , na  wol Izby nizszej ihauy r  kościoła katolickiego oniera
popędów i siły ducha niczem ugiąć się niedającej. Lecz

D;e rzecz dziwna ten sam sceptyk, który się przed niczem

d 1 wcale bez ś ^ ł e g a  M ju s ^  i s to s u f tu  z R z ^ e m ,  1 wekslu, albo mają by* doręczone przez umyślnego]
ydział obradujący nad w o l n o ś c i ą  a d - wcale bez scisiego soju Soodliew am  8ie w ięc, posłańca. Znosi się zarazem przepis co do formy pio-i
u r y  ukończył już swe czynności, i w krót- przyznać mus1 każdy z nas. p sądząo, czętowania listów rekomendowanych w obrębie monar

spraw ozdanie w ydziału będzie p r t td -  t ó  S 5 v Ł » y  wykluozema w adlag cbii; listy ts  m og, być pisozstowane jak wszystkie la-
-  T- w -  1 „ nio, kn Izby w y S a k  z drugisj Stroby  bio przy j- ae listy je d o , piecz3tk ,  laków ,, „pl.tk.em zaaozkisu, |

  i-  a,i«ripd»ipmv. I nocztowvm lub zalepieniem brzegów koperty.

B anhans. , .
— W ydział obradujący nad w o l n o ś c i ą   ̂ a

w o k a t  
ce zapewne
miotem obrad w Izbie niższej

_  Ja k  donosi Taablatt. Izba niższa przerw ie

mina to częstsze przez Szekspira posługiwanie się 
nadprzyrodzonemi wpływami, jak  u. p. wHamle- 
cie lub w Ju liuszu  Cezarze, gdy się przed bitwą 
pod Filippi Brutusowi duch ukazuje. W trajedyi 
Król R yszard  I I I  autor ujmuje kilkoletni peryod w 
ciasne ramy 5 aktów, zkąd wiele faktów jest tylko

u- 
rzu- 

pierśoień
nika Swoboda, w ychodzącego 7 arkuszowych zeszytach rejestrem

. jak i cierpi dziennikarstw o słow iańskieh l 'iT T h m n v  został I wanie nad zamieszczeniem w yrazu: „w y  ł ą o  z-1 zwierzchności i pisarzów gminnycn, ale nadto a . tej p rzez autora tytułu: Król R ysza rd  I I I .  Sądzimy, 
b i u ,  obrany z o s ta i. ^  wszystkich, co z władzami mają do czyn ema zawie i ^  nad powyż t  tul nio więcej nie mówi u tyty w

I n r  „ i ___  o  r. r. k i eern artvkul Bci ona hnwipm wnkazówki DosteDOWama i zastosowa I , ,  , .  . D_____ y_ tit -

zwierzchności i pisarzów gminnych,w y ł ą c z

staw ę 
na kw artał

W i e d e ń  29 marca.
na Kwariat u tug .. F j  - Y Ln r a wa c h  m ałżeńskich dla katonaow , ja k  niemniej obowiązujące w Uaiicyi amo -  o— - - -

. D w a razy  dw adzieścia się w p°n iedzia e ,  na porzą u ziennym I jnnycjj chrześciańskich i niecbrzeńc' aÓ9ki®b w dziele zaś p. Kasparka znak ują się rzą owe ^  pokonaj zwyoię*ko
arczvło do uspokojenia roz- skusya  nad ustaw ą szkolną. w vknnvwanem  będzie przez owo sądy wy, przepisy i instrukeye administracyjne, bezpośre-| A L . la . t  „ i :  • m „ :.i., „ . t. .ctzery godzin nie w ystarczyło do uspokojenia roz- skusya  nad ustaw ą l I z b  v wyznań, w ykonywanem  będzie przez owe sądy wy, przepisy i instrukeye^adn

drażnionej Drasy i łudnośoi liberalnej w W iedniu. — Spraw ozdanie z sobo g p św ieckie k tóre do tego pow ołane były aż do dnio do Galicyi odnoszące się.
Uianuiu J r  m J i « m  AmnJ  .  14 n « ni  inłwn nnflftmV. I 1  . _  U f At t/m ł/% Hniam rł ii _ I « -i __

nia aie szału radosiiego, corań a s u c r, n u j  y* j  * . TOt. n/* } Q w s k i e i  ilh a to p ad a  lo 5 2  r .“
ogarn ia um ysły stolicy. D zienniki ożyw ają W8zel* W i, należące do d y e .c ®2 y ‘ - 8Z]«8kich W nio- Wiadomo, że w niosek ten upadł, 
kmh środków  celem przekonania _czytelników, tż e |p ^ ą c z y ć  je  z ^ e d n ą  z d y e o e z j j^ z lą s k .c ^ ^ w  | <
D o d rt^m tó istrów  do ^ z t u  bynajm niej nie wpły- se T m in is tra  H asnera jednogłośnie przyjętym  zo-

s u w y  m ałżeńskiej, lecz ludność instynktow o od- mę 
^ • 1__ 212____ :„1 W  SD- I T Mead ła , że inny w tej chwili zaw iał w iatr. W so- ryzjlykcyi kościelnej biskupa pruskiego, 

botę zrana  wrócili m inistrowie książę A u  e r  s- w rocławski je s t rów nocześnie członkiem 
p e r g  i D r H a s n e r z  podróży swojej, a  s k u t - | s k
* . n  n o w a  H o  n  b n l a r r o  m i  B O D

Kronika miejscowa i zagraniczna.
K r a k ó w  30 marca. Otrzymujemy do umie 

i ê j Wi K‘a u  sT ry  a c  kTe j°b ib y  wyższej i wyko-1 szczenią co następuje :
kra QtsA n raw a hiaknnio W AllStrvi DrZCZ Wl-I __ _r\

o stosunek zawisłości części S zląska  od ju
Biskup 

p r  u-1

wszelkie trudności roli i wzniósł się w wielu ustę- 
, . , i pach do wysokości gry, równającej się prawie a grą 

— Na fundacyę S z a j n o c h y  zebrano dotychczas w dwor8kim teatrze wiedeńskim. Ucharakteryzowanie 
w gotówce zlr. 9688 złr., w papierach publicznych I Ryg^arda odpowiadało wzorowi, według którego wy- 

12200 złr. stępował p. Dawison. Scena w akcie 2gim z Anną
Gaz. Lw ow ska  donosi, że śledztwo rozpoczęte (p. Modrzejewska), była jedną z najefektowniejszych 

I z powodu wydobycia kobiety utopionej w studni na w trajedyi. Oboje artyści rzec można że szli w owąj 
Zielonem we Lwowie, wykryło, że kobieta owa była chwili o lepsze, i oboje dosięgli w niej niezaprzeozenie 
żoną wyrobnika łamiącego kamienie, którego uwięzio- szczytu, do jshmgo sztuka doprowadzić zdolną. Pani
no pod zarzutem zabicia żony i wrzucenia jej nastę­
pnie do studni.

  W Nowej wsi narodowej w powiecie Krako­
wskim zgorzały 20go marca dwa domy włościan z bu­

kiem  z a p e J n e  narady z*kolegam i swym i było n y U  w*V ohannT sbw gi?1 N i e j a k i e  W Kronice Nru 72?d S n i k a  Czasu podaną została dynkairi z^paL

m lia e W ia c ao rn y c h  tei o .a o - J i  . I l n ^  l l l ą  .  I a „  „  „ ..re e l, d r s b ć . p « h w ,c il„ |
W krótce d o  pow rocie prezesa m inistrów księ- ków m ajątkow y , • nrftW do w bramie f lo ry ań sk ić j urzędnika budownictwa wraca-

c ia ' A a .  r a p  e r g a  a P esata , m iaister spraw  i r e - U e  „ k a le  sl5 skorym  d « « « * « ” * “ « P r a w  ” do domn I e b .a e k . . . ,y  k l , , . . a l .  j . g .  . .b ra li 
w nętrznych D r G i s k r a  członkom izby niższej posiadłości państw a Johann:islbeirg. . „ zir k t ó r e  zn a leź li w pugilaresie.

°  ty l0kr0t0ie ° m a’ ' “d^ S m  Drzy rozpraw ie | Z przeprowadzonego przez^Dyrekcyą Policyi w tym

P odług  oświadczenia D ra G iskry, sankeya usta
państw a w d. 26 bm. odbytem  przy rozpraw ie okazało się

- 1 nad  zm ianą przez Izbę w yższą w 1 Przmi^ kowany nietylko nie miał miejsc
że wypadek 

miejsca, ale zmyślo
w y m ałżeńskiej nie znajduje żadnej przeszkody, skiej poczynioną, przemówił ja k  c ^ tę p a je ^  przez mDiemanego pokrzywdzonego w celu

Va_ n io b ra  uSDokod Dosłów zanew niaiac ich. I poseł hr. Adam P o t  o c k  i . „Foprawfca iZDyj ?t .  ̂ . . ovn do oddania mu należytości.D r G isk ra  uspokoił posłów, zapew niając ich, 
i e  nie zachodzi żadna obawa. ’ wyższej, k tórą  komisy a  nam  do przyjęcia poleca 

W y n a T ru d n o ść  co do ustawy m ałżeńskiej sta- sk łąda się z dwóch ustępów : w pierwszymi mie- 
n„ _ :  „łożenie w stępn przy ogłoszeniu ustaw y, o ści kię wykluczenie afirmacyi, że sądy  duchowne 
którym  na dzisiejszej naradzie  ministeryalnej m a w spraw ach m ałżeńskich znoszą s ię ; w drugim 

y4? nnh w 3 i “ zaś powiedziano, że w spraw ach m ałżeńskich aa-
* a P M h f i a ? e r v a l n e  to ośw iadczenie, ogłoszone w dzień- toljków w y ł ą c z n i e  są d y ‘ świeckie sądownictwo 

ikaf>h hvnaimniei nie zasłngn j6 na wiarę, tem wykonyw ać m ają. 
h że Pester Lloyd  podał następującą notę, Dwa te  ustępy znajdują się, jak .sądzę , w sprze-

tmiprd?ona Drzez presse  a  m alu jącą  najlepiej czpości formalnej, i wątpię, czy w Izbie wyższej 
potw ierdzoną przez Presse, p fp raw ka w spraw ie tak  ważnej byłaby wmesio-
obecną sytuacyę. . rjesarz  zape-   - j - w-

„Jest to publiczną tajem nicą, że Les P
w ne pam iętając o Radzie stanu, 9b,eX „ahinetu
jącym  ministrom przy IC'“ 0 °Df zedłoże-1 stróny wykluczamy 'z nstaw y ustęp o zniesieniu

w s o b i U *  *  — — w »»-
mem zapew nienia sankcyi najwyższej, i to a n i | j ^ m , 
w tym przypadku, gdyby się naw et obie Izby 
miały zgodzić na projekt rządow y. K iedy rząd, 
a  względnie dotyczący minister fachow y prosił o 
upoważnienie do przedłożenia trzech ustaw  tj. 
m ałżeńskiej, szkolnej i m iędzywyznaniowej, Ce­
sarz  przy  tej sposobności szczególnie zauważył, 
że sobie zastrzega z u p e ł n ą  s w o b o d ę  d z i a ł a ­
n i a  c o  d o  s a n k c y i  t y c h ż e  u s t a w ,  że atoli 
żadną m iarą  nie udzieli sankcyi swej pojedynczo

.. s prawi e  —  -------- „ . . .
i znalazła tak  silne i wielkie poparcie, gdyby 

poprawka ta  by ła  całkiem  zbyteczną.
“ ie odpowiada to jednak  celowi, jeżeli z jednej

skłonienia* dłużnika jego do oddania mu należytości.
Kraków dnia 29 marca 18WJ

Z c k Dyrekcyi Policyi.
_  Zapowiedziany na sobotę odczyt Dra Gu m-  

p l o w  i c z a  odbędzie się dopiero w przyszłą środę 
d. 8 kwietnia. Dziś wieczór zaś przypada odczyt Dra 
B e ł c i k o w s k i e g o :  „O komedyach Zabłockiego*.

—  Następujące z a p y ta n ie  i odpowiedź napotykamy 
w Gazecie Narodowśj o Krakowie. . . .

„Czy Kraków jest bogaty czy ubogi w handel, 
w przemysł, w fabryki? Krakowianie i Czas odpo­
wiadają na to pytanie rozmaicie, we ug chwilowćj 
potrzeby. Potrzeba dowodzić ubóstwa, to dowodzą 
ubóstwa; potrzeba dowodzić bogactwa, to dowodzą 
bogactwa. Przy poruszeniu rozmaitych spraw podno­
szono skargi na upadek handlu ,i przemysłu w Kra­
kowie, na zubożenie Krakowa, podczas gdy Lwów 
ma zagrabiać wszystko dla siebie a podnoszono 
skargi wtedy, gdy niemi można było spodziewać się 
coś osiągnąć. W sprawie politechniki Kraków znowu 
stał się ogniskiem fabryk, handlu i przemysłu, nieró­
wnie większem i silniejszem niż Lwów. Gdy namie­
stnictwo obecnie o projekcie założenia giełdy pienię- 
żnói. towarowej i zbożowej w Krakowie, dało opinię,
j  • u  ł  • _  n i v i f v m f l  h n  n n w a f  w a  L W O W l C

W edług mego przekonania ci, którzy w Izbie 
wyższej popraw kę tę wnieśli i poparli, powodo­
wali się m yślą gruntow ną, i powiedziałbym, słu­
szna- m yśl tę zaś wyobrażam sobie w ten sposób, 
te  jeżeli z jednej strony uważano za potrzebne, aby 
ze względu na w szystkie następstw a cywilne i o - 
byw atelskie sądow nictw o w spraw ach małżeńskich

J k S  m ^ Wto °w k w e sS a c J  R um ienia katolikom  ’ r e ^ i e łd a L m V ę  nie utrzyma, bo nawet we Lwowie

23go marca śpichrz dworski ze zbożem i  szopa. Szko 
da wynosi 6860 złr., budynki były zabezpieczone 
w Towarzystwie wzajemnych ubezpieczeń k r a k o w s k i e m .  

Ogień miał być podłożony. —  W Niebieszczanach w po­
wiecie Sanockim, spalił się 22go lutego spichrz wor- 
ski ze zbożem wraz z niem zabezpieczony i 0
wynosi 14,000 złr.

— Donoszą z Monachium, że d. 23 marca staDę a 
tam w hotelu Oberpoliogera młoda osoba i prz®z J  
dzień nie pokazała się. Zaniepokoiło to i
wieczorem przeto przekonawszy się, że rz p -
koju nieznajomój zamknięte, z a w i a d o m i ł  pohcyę. Zna-rv .s : .tr.̂ Łr„*

ch o ^ izp o d fcR rak o w a^cy ^ n  Bonaparte> którego już

n ś z n a c z a i a  przyszłym kandydatem na papiestwo, jest
f  ją  P Lucyana, a wnukiem Lucyana Bona- 

® “tego brata Napoleona I i Zeneidy córki Józefa 
L naoartego  króla Hiszpańskiego. Urodził się 15 li- 
8 topada 1 8 2 8 . Napoleon HI był jego ojcem chrzest­
nym a Pius IX wyświęcał go na kapłana. Dopiero 
kilka lat temu Cesarz Napoleon powołał go do Pa- 
ryfca i nadał mu tytuł członka rodziny cesarskićj. Ro- 
dapństwem kardynała są : Julia margr. Roccagiovine; 
Karolina hr. Primoli; Marya hr. Campello; Augusta 
księżna Gabrielli i  Napoleon ożeniony z księżniczką

Aszpergerowa (Małgorzata) wywierała grą swoją od­
daną ustępami z wielkim zapałem, bardzo silne wra­
żenie, obok czego nie traciła bynajmniej wybornie 
pojęta gra p. Hoifmanowej wypływającą z roli większą 
spokojnością. Wśród wielu zresztą w mniej wybitnych 
rolach występujących osób, o których grze niepodo­
bna rozwodzić się szczegółowo, przyjemnie uderzała 
nas gra p. Wolańskiego w roli Jerzego księcia Kla­
rencyi, który jakkolwiek początkujący, trafnie zdołał 
odgadnąć tajemnicę sztuki. Możemy tylko uczynić za­
rzut jego ucharakteryzowaniu się, książę Walencyi wi­
nien bowiem być o wiele starszym, jako starszy brat 
Ryszarda Gloster. Przechodząc do strony zewnętrznej 
przedstawienia nadmienimy, iż z starannem w ogóle 
ukostiumowaniem wszystkich występujących, nie har­
monizował bynajmniej ubiór lorda majora i jego orszaku, 
zakrój bowiem ubiorów co innego przypominał niż to­
gi w takich razach używane. Publiczność^ mimo dłu­
żej nieco niż zwykle trwającego przedstawienia, z na­
tężoną uwagą szła za rozwojem trajedyi i piękniej­
sze ustępy głośnemi obdarzała oklaskami.

@ p r a w y  S ą d o w e .

K r a k ó w  30 marca.

W ciągu tygodnia edbędą się przed tutejszym Są­
dem karnym następujące rozprawy ostateczne:

We wtorek d. 31:  Czaplika Szczepana —  o pod­
palenie i kradzież; Slamy Franciszka —  o kradzież

we środg d. 1 kw ietnia: Ruska Baltazara i wspól­
ników —  o kradzież; Czopkowej Maryi —  o kra­
dzież;

we czwartek d. 2 ; Hupperta Abrahama —  o o- 
szustwo; Spielholza Judy —  o oszustwo; Tarogi Jó-



CZAS z Wtorku 31 Marca 1868.

«ef» i wspólników -  o kradzież; Lambergera Ema-1 się obu połów monarchii zmienione byćm ogąodro- 
nuela — o kradzież • czono kwestyę zniesienia monopolu tytoniowego ao

w piątek d. 3: Wfikusowej Maryi -  o podpale- szczęśliwszej przyszłości. Zapewne, iż w zasadzie przy 
nie i kradzież; Pabiana Jakóba -  o ciężkie obrażę- zniesieniu monopolu obstawać nakży ale przeae 
nie ciała- Naleśniakowei Marvi — o rabunek: wszystkiem chodzić nam powinno o przygotowanie

W sobotę d 4 • Tvrnv Józefa i wspólników — o tak ważnego przewrotu i umożebmenie go niejako 8yj8kjch. Prefekt Gavini powitał Carewicza w imie-
kradzież- Szeląga Franciszka — o gwałt publiczny i przez stopniowanie przejścia z monopolu do wolnej L jn Cesarza. Carewicz odpowiadając wyraził żal

. .  .  1. ^  ° l / A n b l i r o n p m  M a i n j l o i n i m o ł o m  do! tef i TO Środkiem J 6 8 t  i ;  Aa n i n  TTlOŻe n r Z v h v Ó  P«rVŻa (lid D O W l t U -

Madryt 28 marca. Marszałek N a r v a e z  od-1 czy rozwiązać go, aby oddać tę Bprawę nowemu 
powiadając w Izbie deputowanych A m o r o s  o w |,I parlamentowi zreformowanemu, 
który winszował rządowi urządzenia straży wiej-1 W Bawaryi objawia się wielka niechęć ku u- 
akiej, miał mowę, w której rzekł, iż chociaż kraj rządzeniom pruskim. J u i  same wybory do parla- 
ma go niekiedy za nie dość liberalnego, wszelako j mentu cłowego poruszyły tę niechęć, a  obecnie 
wina tego cięży na w szystkich, których zmuszo- z okazyi zaprowadzenia według systemu pruskiego 
ny bywa wstrzymywać. landwery, przyszło nawet do zamieszek, o czem

kónkurencyii. Najwłaściwszym do| tego środkiem jest T * ój " ż7 n ie  może przybyóMo Paryża dla powita- Ateny 28 marca. Królewicz duński, brat króla telegram do“08K znaczenifi ckn
rozpowszechnienie kultury tytuniowej po za granica- obojga Cesarstwa. Carewicz odjechał dziś o greckiego, przybył tu z Korfn. Zamieszki w Belgii mają » * ° ie n ie  ^ o  eko-
mi monopolu, które dałoby się osiągnąć przez upra- a w Sztutgardzie zabawi 24 godzin. Dla ubo- Konstantynopol 28 marca. W sferach rzą-1 nomiczne, podobn > J ...» prQBiech W8chr>dnioh 
wę tytuniu na export za granicę. gich zostawił 5,000 franków. dowych zaprzeczają stanowczo doniesieniu o tu i owdzie np. . ’ Francyi południowej*

r\A a ■ ■ TTankiewicz ko I Monopol rządowy mógłby istnieć dalej ale prócz FIO£.euCya 26 marca. Królowa P i a Portu- mniemauem zastąpieniu posła tureckiego w Wie- a me są polityczne, J b 0De wi £
HOTEL PODROŻĄ: Włodzimierz Hankiewicz ko-1 ^  . produkowanego dla konsnmcyi krajowej, n- , k która 12go kwietnia , zamierza wyjechać dniu H a j d a r a  efendego, innym dyplomatą. Soł-1 w W flaM  _w J’
isarz kafuBiralnv ze Lwowa. Stanisław Komarmcki /  “ “ F   :^ni« ontata koncesyi p,a" - 1 & u. : . . .  f . ----------------„------1

rodowej ruchomej, i mówi, że prawdopodobna siła 
jej rzeczywista wyniesie 550,000 ludzi.

M ic e a  28 marca. Carewicz Rosyjski zaprosił 
wczoraj do stołu jenerała dowodzącego, prefekta 
i mera miejscowego tudzież kilku jenerałów ro­
syjskich. Prefekt Gavini powitał Carewicza ™

ciężkie obrażenie ciała.

Przyjechali do Krakowa od 29 do 30 marca.

sarz katastralny ze Lwowa, Stanisław ^ marnickl dziela}b rz„d za odpowiednią opłatą koncesyi plan- L  Lizbony, tudzież książę N a po  1 e o n  z żoną 8wo­
ta. d. z Galicyi, Michał Hoszowski z ” arszawy, I deWaruj ącym Bie wywozić produkt swój za L ks. Klotyldą i królewicz P r u s k i  będą się znaj-
ejciech Wolff kupiec z Wiednia, Jan Zielonka z „nnsóh nroducenci pomału rozszerza- d ać na klubie królewicza Humberta z księżni-

nisarz
właś
Wojciech Wolff kupiec 
Szczawnicy, Wincenta Hennemannowa 
*e Lwowa.

HOTEL POLLER A.: Bar. Henryk ............  .........  „ _ _______
a Galicyi, hr. Olimpia Stecka właśc. dóbr z Galicyi, • zapewnić Btaje targowiska

i t  1  rw W 1 10 /1  n i  O r i n l r n i *  T U I n  i n i n n i n a  I

» | t o  p ra e jra d n ta ,!  d rii «>dzie minialrdw. w Por-
W ashington 27 marca. Bil zabraniający ^ . f ^  ^  po' yślnie| na 152 wy-
wr.lvngmo om łruhnnałOw narnnrtncx7/».h nr* n a i.l O \  1 a  r

/ j t J C  U I W U l ' W -------------       f

dowództwo nad wojskiem przeznaczonem do stłu- może ciekawością czekała na dowody tego wy­
znania, lecz poza granicami Hiszpanii inaczej za*Jan Adamek kupiec z Wiednia, Ookar Ihle inżynier \"J * \ " r T ~ V  . . ^  przyszłości monopolu ty tu- Imienia rozbojów w prowincyach Molize, Beueven-| i —- - r *  : • , -  . „ •  - . . . .  „ v- B

z Pragi, W ładysław ^Różański ^  Przeworska, M ian 4 % fe. Btosunki finansowe monarchii, to, Abruzzo ulteriore i T erra di Lavoro. Brak wszelkich większćj wagi wypadków poli-1 Mii^floreaa
' TTTI ’ M l̂ .AWnki. O ł _ Jt . ntAflimlri olrnnnmiovno I   . . .  I tnAnnn/lU iłooffl liion xr iaałZgórski naczelnik z Mościsk, Władysław Błażowski, • afnannki ftkrniomiftznft

dyi. Nord mniema, że takowa pozostanie martwą
księcia Humberta włoskiego w przyszłym ł 'ter9- Gubernator na mW

odbyć się mający, nastręcza sposobność at°jScy> jukoteż rada nacze na ę ą, 
x.jL , rr.. . . -  naBtępnie da'  pełnić tymczasowo obowiązki swoje in parti-

. I a... „oi« indność zjmałym wyjątkiem
w rządu narodowego, a prze- 

niejgmasz rządzonych. Nie są- 
, uspokojoną zupełnie, ale 
nie widzimy tej przewagi1869, który wynosić bęniespełna milion tytuniu produkowała, ogólnym

U »  dopiero “  “ “ ‘i . ® " ™ d S  w do»hoSoh o g to y T d Ó ł  S o d ™ ,  w rof- d” or8| lim  P« ™  W * 5 w
*  (*  " k"  - a J U f  t .k  Jod  firma raad . aarodo .ego  fira-pod firmą rząduz Galicyi, Witold Dunin Borkowski wł. d. ze Lwowa, | i 1  479 morgów i za zebrany z nich produkt y p ł a -  c h o d a c h  l ^ j l i o n ó w  tak iż niedobór uczyni f J .  P^ 8Pkiê 0 ^ T e j  eechy/TeTz' sFuży I
hr. Stefan Zamoyski właś. d. z Galicyi, August Ha- ^ ’ l  961.381 złr.), rozszerzy uprawę tego produktu, 200i m 1., J^ e rd z i ie  budżet tęn z powodu zmianI # dowód niełJ  Uej aprzejtności obn dworów teńskiego.

n 7.ri«iaiaw Marchwicki Dr I  j .  nncnić swe tytonie w Wrocławiu, Dreźnie 1 1 prz ę y  ̂ ^  edukcyi jego nie jest dla | ,1̂ }nnnnvnj1_ TTnrzeimość w stosunkach dvnloma-l Obok procesu wytoczonego prezydentowi J o h n -melton agronom z Budrynu, Zdzisław Marchwicki Dr niech’ da poznać swe tytonie w Wrocławiu, urezme i pt.jr leuuacyi jego me jest uia ółnocnycb. Uprzejmość w stosunkach dyploma- Obok p . _ . .
praw. z Poznańskiogo, Fryderyk Werdemann * Elim- Berlinje a potćm śmielej o zniesienie monopolu do- sa g *ą atecznym. O pniom  “ g” * tycznych i dworskich bywa zawsze oznaką poll- s o n o w i ,  który jest pojem walki między partyą
sohra, Mikołaj Kantscharff radca dworn a Petersbur-1 pominHć się będzie mogła, i prędzej znieść potrafi . noriattn r* ^  tycznego interesu; a tym razem wygląda tak, jak  demokratyczną a  republikancką, to jest autonomii
gz, Fortunat Siletti sekretarz a Warszawy', Mikołaj p d tek który dochód z monopolu będzie miał za‘ K p° . J J  : j -  dalsznmi ^  Jńnn&nh i y gdyby oba dwory północne albo się dobijały o przy- i centrahzacyi, idei państwa z ideą wolności kra- 
Pfeiffer urzędnik z Odessy, Michał Dntiłow urzędnik E ć  Cl̂ ° L Z  DaiinndkZ T J jaźń Włoch, albo%hciały okazać światu, iż s t o s u j  .czyli prowincyonalnej zaszła ostatmemi
z OdesBy Wojciech Steinpe właś. dóbr z Warszawy, . wgzVBfkich powodów referent Komitetu To- £ , KJ  h„i “ mniema, że deficyt 18691 ^ytoeh z Rosyą i Prusami są więcej niż ścisłe, bo dniami znów sprzeczka między prezydentem a
J. Domestritz z Warszawy Aleksander Sikorski rzeż- y p-osnodarczeeo oświadczając się przeciwnym f- c^ 0!̂  y .  h .y  Wl§hszy, memoże budz^ o-1 g e r d e c z n e .  ^ je przypuszczamy wprawdzie, a b y  senatem nieprzyjaznym mu. Szło tu o odwołanie
biarz z Warszawy, Karol Beyer kupiec z Warszawy, poruszaniu^r^na "^dzi^aj ° kwest^Tn^esienia mono- oszczędność*08^  asUwy t7c*^ce 819 książę^Napoleon, ^aw w icz Aleksander i królewicz się od trybunałów okręgowych do sądu najwyż-
Cesław Kozłowiecki wł d. z Majdanu. I poraaMUin J zrobił wniosek aby ogólne zgro-1 podatków oszczęanoSci. Fryderyk Wilhelm traktowali sprawy polityczne szego w sprawie wolności osobistej. Kongres za-

madzenie n^oważniło komitet do zrobienia odpowie- F l o r e n c y a  27 marca. Na posiedzeniu Izby podcza8 śiabu albo na zabawach dworskich, ale bronił apelacyi, a prezydent położył swoje veto. 
kroków w celu uzyskania u władz skarbowych deputowanych D e p r e t i s  powstaje przeciw po- zaw82e zeWnętrzna strona tego zjazdu nie tyle jest Mimo tego tak Izba reprezentantów jak senat me

zawi-
nadmie-

Zaraza na bydło.

buchła zaś w Zawadowie.
Dolinie, Osadzie, Brigidau, Nehrybce^ i

wie wierzycieli Hermana Mojesa o term. 15 kwie­
tnia, w którym zgłosić mają swe prawa. - Sąd tar­
nowski Zygmunta Pruszyńskiego, Wolfa i Freidę Ko- 
hanych i Ludwikę Helmschield o zapadłćj na prośbę
Floryana i Henryki Łysagórskich uchwale wykreśle-. w  połow ia-------
ma całćj pozycyi lib. dom 14 pag. 101 z reelności | gUla w Hnrniem Hołobutowie 
pod L. 199 w Tarnowie na przedmieściu, kurator Niżniowie “ “
Dr Bandrowski.—  Sąd lwowski o prośbie Aleksan-1k w 7awad(
dra, Antoniny, Maryi i Anny Ciecholewskich o utwo­
rzenie nowego korpusu tabularnego dla gruntów i 
praw r. 1807 od całości części wsi Żurak i Stamni
Łosiczyzny odłączonych; ustna rozprawa 2 kwietnia Pa 0 ^  podejrzanego
dla przesłuchania wierzycieli, czy zezwalają na pr*e-l w y P J
niesienie swych wierzytelności. — Sąd N. Sądecki 
Henrykę hr. Kuczkowską o nakazie zapłacenia Leo­
nowi Hoszowskiemu 8,000 złr. kurator Dr Mioew- 
ski.— Sąd złoczowski Grzegorza i Katarzynę Pru- 
Bzyńskich i ich spadkobierców o zapozwaniu ich przez 
Dra Kornela Lewickiego o zatrzymaniu tak diugo 
kolokowanój na rzecz zapozwanych kaucyi 315 złr., 
póki ekstabulowaną nie będzie z dóbr Jwwornika 
kwota 300 złr. na rzecz kasy obwodowój sanockićj;
UBtna rozpr. 25 maja.

F l o r e n c y a  28 marca. Nazione donosi: Ca-1 i sabaudzkiego, ale również przez wzgląd na p rzy -. ——  ------  marna. t . „ . . . i
rewicz rosyjski uda się do Turynu na ślub króle- jazd wymienionych tu powyżej najbliższych tronu Z  Nowego Jorku donoszą 18go ma ca . Jenerał

, wicza Humberta, a  potem do Florencyi na uroczy- L ą ż ą t .  T h o m a s  zawiadomił,
V- _  „,.i„0 -i nr?adza sie siła zbrojna, która zamierza zagarnąć

Istuści weselne. | Qbok tegQ zap0Wjadają  j QŻ teraz zjazd k ró la L ajq w ł a d zę  rządową. Jen. G r a n t  upoważnił
n  v  i ~  1?“ “ io t — Ł -* - T wszelkich sposobów d la

Projekt ustawy wzglę-
kongresu reprezentantów

zwrócony zoB tał komitetowi re-
kostrukcyjnemu.

i”16’ c?a?ie nrzvbvb 25 sztuk chorych. Z tych j ^  *o strony unii narodowej, ploinacyi) biorąc ją  tylko jako pomocnicę w służbę;. 6uber-nator Kab nakazał tamecznemu bisku
tym czasie przybyło ^ * rzeż L ap isał list do earla D a r t m o u t h ,  w którym mię- L dy do niedawna ministrowie niemal samowładnie . . .. '  nowodu n i e n o s ł u s z e f i ­
lo 18 sztuk, ubito 7. p S dzy jnnemi mówi: Ostatniemi czasy wiele słychać 8praw0wali interesa koron. Tak pod tym względem p p y P§ P
sztuk bydła podejrzanego o zarazę. | było 0 kryzys grożącej w Irlandyi. Zdaniem mo- j ak , pod wiel0ma innemi Napoleon III stał s ię 1

jem Anglia sama jest bliską kryzys, której eelem wzorem.

M S S w  j n a t ó Ł  cû r  depesze telegraficzne „Czasu."

Londyn 27 marca. W Izbie wyższej lord „ arzy8zeniach; lecz opozycya, jaka  wówczas wy
R u s s e l l  podniósł kwestyę o okręt „Alabama. 8tapi|a okazałaby się może liczniejsząT #1 Irnnnlasif M71 a 11 uł . U U ł ̂  flV/ 7 A moptllr O I * . i i t I _ • 1 . _ •_

p o l l t y © » M i y -

D e p m s  telegraficzne.
W i e d e ń  30 marca. W sferach parlamentar- 

owczas wy-1 Dycb pannj e powszechnie przekonanie, że s a n -  
po nowychl k c y a  całeg 0 kompletu ustaw religijnych, jak to

Lord kanclerz oświadczył, że uk’-dy z Ameryką | Wy borach. Rząd mógł się o tern przekonać z po-1 . j Z L  nóczatku bvTo'nrzewidvwane sno-

W l e s b a d e n  27 marc^ i'” ; ê 7 ; dt ) 8?ę I proponowar na ‘ost^ tku^gó lnT kom is/ę  dTa^pra- dT T ^ toż c S z ^ z S  S S £  d ,iew anł PewnoAcią po ich o-
ai, że król Pruski w początkach czerwca uda s i ę |^ dłFfinia wazvstkieb rnszezeń a lnrrî  ̂ S t a n  1 « v l lttĈ ^ „  i ^ | s t a t e c z n e m  załatwieniu w obu Izbach Rady paó-si, że krói JrrusKi w począiaacu « »  » »  “— * d * : wszystkich roszczeń a lord S ta  n 1 e v • J • T  iT 6 i----------  T T ------a T T -----Statecznem załatwieniu w oou lzuauu »auy  pau-
do E m s, gdzie spodziewa się przybycia Cesarza “ niższej lord S u S u y  rozw,^ 8uia Izby^ ol^c na dotychchza- stwa. Pogłoski inaczej brzmiące są bezzasadne.
Francuzów % szczeboiow. w u n ie  mzszej 10TQ o t a n i e y  80we) 0p0Zycyi. Obojętność, z jak ą  przyjęto bro- „  iG d e iI  3q marca. Na dzisiejszem posiedze-

M o n a c h i u m  27 marca. Dzisiaj otwarto te- której Izba^uznaje konieczność Reformy°ko* 82,urę, 0 tytuiacb Pra^nych  dynastyi napoleońskiej niQ j zby wyi 8zej odbywały się rozprawy nad usta-

łego króla włączone zostały do majątku korony, mentowj zreform0wanemu uchwalenie zniesienia ko- l P . . . • h • lak mialw sir * * ' ^ ^ o o m e t . . . . &—  . .

Gospodarstwo, przemysł i handel.

Kilka złów o monopolu łytuniowym w Austryi.

(Dokończenie.)

Z tego cośmy dotąd powiedzieli, zdaje się nie _ , -   „ _  _ ___  __
legać wątpliwości, iż monopol tytuniowy w podwój- Wysłano ztąd oddział wojsaa. w sroa tego spo- gwaj ą . I wńeeo“ stowarzyszenia konserwatywnego. W_ iiście I iOeiigH."Państwo jest Iiohym pedagogiem. Wycho'
nym kierunku szkodliwie na rozwój uprawy tytuniu kojność została przywróconą. F e t e r s b n r g r  26 marca. Nowo mianowany , 6 . • . ^  za zdaniem tych, co niechcą wanie jest albo rzeczą religii albo będzie boareli-

ijprzód obniżając sztucznie cenę tego pro- u r u k s e l l a  27 marca. Z Cbatelet pod Charle- mini8ter spraw wewnętrznych Ti im a s z e  w zgro- P • • Drzvwnejów kościoła anglikańskiego gijne. Koś 
duktu, a potem zamykając produkcyę tytuniu w gra- roj donoszą, że górnicy podjęli po części na nowo ^ d l i ł  dziś wszystkich urzędników swego depar- i riand oj albowiem krok ten odbiłby się na An- W i c k e n t
uicach konsumcyi krajowej, która przez monopol rzą-| gwoj e u tru d n ien ia ; wszelako wielkie panuje je- Lamentu i tak przemówił:: Lubię i szanuję zaszczy-1  ̂ podkoPałby powagę tego kościoła w Anglii, brak inteligencyi stał się przyczyną niepowodzeń

Zjednoczonemi

działa: najprzód obniżając sztucznie cenę tego pro-1 U r u k se lla  27 marca. Z Cbatelet pod Charle- mini8ter spraw wewnętrznych T  i m a s z e w zgro

Nie trzeba jednak sp u - |gzcze wz'burzenie. Wszędy wysłano wojsko. | tQ0 8iiDe przekonanie i nie lękam się przeci-1 ' wał° swmc^^iir^eci v^?ikó w niszczycielami wę;  I Sługom kościoła zbywa naw ym aganyeb przymio-
i / tł i  nflWP.t  u l a  n i a  Z i a r n i n  u “ “ w a i  f. l  l  n o f i o ł a r n m    i____. i ____ • ____  A  m « r > l a d a m

l j vU uivvuvij i *łMU,V J w • , w *
nglikańskiego gijne. Kościół potrzebuje zupełnej wolności. Hr.

..................  b u r g  zwraca uwagę na rok 1866, gdzie

dowy zaspakajaną bywa 
szczać z 
skarbowi
Bię w dzisiejszych
na żaden sposób obejść nie mógł. O zniesieniu mo- j ntro CZę§d wojska wraca do Brukselli

tylko mogłaby być mo-1 
takowy przynosi,

l lr u k s e l la  28 marca. W skutku groźnej po- jego celu jasno i z pewnością siebie,

l,uuu f ołvwi“ a* £ • • ± a dyna rękojmią vvuiuuow °  . i..l upaui iuwuica w xvuo^i, §
musi stać na silnych posadach i zm ierzać do 8wo' U danie Disraelego, które przewodniczyło w Anglii bergii. Książę W i n d i s c h g r a e t z  zbija wniosek

prześladowaniom innowierców i koalicyi uprzywi-
* . i .1 6 ooi % /ł 11 nk Lnopolu o tyle więc ..    ,  r - - . ______________

w a, o ileby dochód, który ta^ 7  prz:?no8i’ Ig taw y^rboT ników ^Sokolicy  Charleroi, jazda' w T  I p e t o r s b u r g -  *27 marca wieczór. Dziś ogło-1fejówalTych dostojników świeckich i duchownych, 
w inny sposób zastąpiony został. Nastąpicoy to zaS Brnk8elli 0trzvmała nakaz trzymania się w goto- Lzonem zostało rozporządzenie stanowiące, iż służ- jest tak podobne do buantynizm u, że wcale nas 
tylko mogło przez opodatkowanie przestrzeni upra- DOchodu ba obcych poselstw i konsulatów, tudzież innych nie dziwiły głosy wychodzące z Anglii i Rosyi o
wie tytuniu poświęconej. Dzisiaj skarb państwa zysku- v  • — “ —  - - J -------------------------- - i - - - ------------ --------  ■ - •
je  na każdym cetnarze fabrykatu tytumowego 36 złr. Pawysfc 27 marcaJ - - -  : cza, aby jenerałowie i oncerowie mszpausujf i u - - - w  s n r a w a c h T — L" T----- ' T "

teroowani we Francyi, opuścili miejsca pobytu wych podług ustaw prPzed 8a- zach01dzI cyw.lizacyą obu krajów ; w An-
 : u»ł«iAA»ba karnych cywilnych wzywaną ona będzie przea są | gin łag o d n ia ły  ustawy przyznające wyłączność an-

10 c., a że w przecięciu zbiera się z morgi około 
40 cetDarów tytuniu, przeto podatek na morgę tytu- 
niem uprawianą wypadający dosięgałby sumy 364 złr. 
Nadto musiałby skarb być zapewnionym, iż jak  to 
obecnie się dzieje, 70.000 morgów tytuniem będzie 
uprawianych. Oczywistem jest, iż przy takim skła­
dzie rzeczy całew ryzyko spadłoby na producenta, który 
zapłaciwszy za koncesyę rządową uprawiania jednej 
morgi tytuniem 364 złr., w razie złego żniwa, na 
bardzo znaczne narażonyby został straty. Po dziś 
dzień uprawą tytuniu zajmują się po większej części 
mniejsi plantatorowie, a ich liczba w 10-letniem przecięciu 
wynosiła 113.000 rocznie, tak że na jednego plantatora 
a/3 morgi w przecięciu wypada, co z resztą z natu­
ry rzeczy wynika, bo uprawa ta wymaga wielkiego 
nakładu Pra(;y \  roboczych, których nie wszędzie 
w dostatecznej ilości przez najem dostać można. Gdy­
by więc dzisiaj rząd oświadozył Bię gotowym zrze­
czenia się monopolu tytuniowego pod warunkiem, iż 
mu opłata z 70.000 morgów, po 364 złr. z każdej 
morgi zagwarantowaną będzi^ to jeszcze wątpliwą 
jest rzeczą, czyby się kto znalazł, któryby tak cięż­
kie zobowiązanie pr*yj%6 choiał na siebie. Zarzuci 
ktoś może, iż po zniesieniu monopolu wielkość obsza­
rów uprawie tytnaiu poświęconych w krótkim czasie 
podwoićby Bię mogła, i owym nie 70.000 lecz 
100.000 lub więcej morgów uprawianychby zostało.

a w nocy La France zaprze- ajencyj dyplomatycznych, podlega pod względem podobieństwie obu wyznań w tych krajach panu- 
» .  »fiy je n .ra lo .ie  i oficerowie hieepefiec, in -1 cywilnym j a r y ^ k o y i  jn l^ e o w y c t  ^ ^ J j e . c y c b . Teka_tylko_Bię_dSy  niemi _ r6 in io» ,J .lra  

•oowaui we Francj 
'ego i udali się na i

{ ■ T S Ł S  r/iU  • r e ^ t o r c u l e T - f i n ; - 1  ~  echizm, i praeilndo .nnie in-

swego i udali się na granicę katalońską

J S Z E Z Z Z * .  ^ ó p e „ . . a r  .SB Wobec ponawianych
T n Franca notwierdza wiadomość o rozesłaniu o- zapewnień, że Dania zażądała od Austryi wdania 
kńlnika h r  B i s  m a r k a ,  który zaprzecza, aby książę się, zaprzeczenie dziennika B erlm ke  Tidende zu- 
^anoleon miał jaką misyę polityczną, a zarazem pełnie jest pewnem. W teraźniejszym stanie roko- 
itwierdza że między Francyą a Prusami panują wafi niemasz mowy o ich zerwaniu ani też ozw ró- 

stosunki przyjacielskie. ’ ceniu się ku Austryi.
F a r y *  29 marca. Monitor ogłasza sprawozda- C h r i s t i a n i a  28 marca. Król przybył tu

nie marszałka N i e l a  o organizacyi gwardyi na-1wczoraj wieczór,ti zabawi tu do 7 kwietnia

to łatwo mogło, aleZapewne, iż kiedyś nastąpm y „ , —
tutaj właśnie o to chodzić musi, e skarb państwa 
dla możliwych zysków w przyszłolT  nie m°gąc się 
pewnych zrzekać korzyści, mufli mie pewność, iż do­
chody skarbu zaraz w następnym ro u me poniosą 
żadnego uszczerbku. Przed rokiem jeszcze omagano 
się powszechnie w Węgrzech zniesienia monopolu ty­
tuniowego, lecz przekonano się niedługo, ja rudno 
tak ważną reformę w obec teraźniejszego po o enia 
finansów państwa przeprowadzić, i przyi®uJ9° 0 °- 
wiązek utrzymania istniejących podatków i ms y uoy 
finansowych, które tylko za wspólnem porozumieniem

L ’Etendard utrzymuje, że dy za pośrednictwem ministerstwa spraw zagra-1glikanizmowi; w Rosyi rozpościera się wcałej sile

n ow ierców .
Lord S t a n l e y  zapowiedział poprawkę do mo- 

cyj Gladstona, która zastrzega przyszłemu parla­
mentowi, wyszlemu z ustawy reformy wyborczej, 
kompetencyę ścieśnienia przywilejów kościoła rzą­
dowego w Irlandyi. Rozprawy toczyłyby się prze­
to nie nad rezolucyami, lecz nad ich nagłością, a 

{zatem nad tem, czy należy parlament utrzymać

większości. — Rozprawy trwają dalej.
P etersb u rg: 30 marca. W sferach dyploma­

tycznych zapewniają, że poseł rosyjski w Paryżu 
bar. B u d b e r g  składa swój urząd, a następcą 
jego naznaczają hr. S z u w a ł o w a  naczelnika taj- 
Dej policyi (jenerał hr. Piotr Szuwałow naczelnik 
3ciej sekcyi kancelaryi prywatnej cesarskiej zaj­
mującej się wyższą policyą. Red.)

Kurta. W i e d e ń  28 marca, godzina 2 po połod. 
Metaliki 56.90. — Pożyczka narodowa 63*70. — 
Losy z roku 1860 82*60. — Akcye banku 705.— 
Akcye kred. 189*30*— Londyn 115*40 — Srebro 
113*25 — Dukat 5*465/10.

ODPOWIEDZIALNY RED A K TO R  I WYDAWCA 

A n t o n i  t i i o b u k o w s h i .

żądają; płacąpl»c«żądajązadaja płaca
Kurs papierów

H ra h ó w 3 0  marca 
Sreb. poi. s t  za lOOzł- 

— nowe obr. „
Listy zast poi. bez k.
Banknoty poi. lOOzłr, 
Kuble ros. za 100 rsr.
Talary prs. za 100 tal.
Bankn. pr. za 1&0 złr. 
Srebro nowe austr. . 
Dukat ważny . . • 
Napoleon d’or 
Półimperyały rosyjs. 
Listy galic. nowe z k.

» » Sb11® »
Oblig. indem. „ 
Ak. k.g.bezk.idyw. 
„ L. Cz. z całą wpł. 

Listy banku hipot-

żądają
108
113

73 
424 
160 
171 
8Sj 
114j 
5 bs  
9 40 
U 55
74 
78 
G7 
206 
480 
85

Wiedeń 26 maroa 
5j Metaliki na w. a. 

n Pożyczka naród.
„ Metaliki na m. k.
■ Obi. ind. niż. Aust.
■ a czeskie.
» n węgierek.
» > chor. i b.

płacą
106
110
71 
416 
156 
167 
871 
112J

5 40 
9 20 
9 30
72 
76 
65J 
201 
175 
83

54 50 
63 70 
66 60 
87 -  
92 50 
71 50 
TO 75

66 75 
99 75

94 50 
75 — 
91 — 
98

66  —  

98 -

94 30

90 50 
97 50

ObLind. galicyjs. 64 60 64 — 
buków. 64 75 84 — 
siedmg.

Pożyczka głod. gal.
L is ty  zastawne.
_ Banku nar. losow.
; Galioyjekie . .

5J§ Węgierek, los.
5 J Boden Cr. austr.
Pożyczki loteryjne.
Losy poż. z r. 1839 172 — 171

1854 75 5C 76 —
1860 81 70 81 50

- „ 1864 85 2 ) 8Ł - -
Como-Rente. 20 — 19 50
Kredytowe . 131 80 131 40 
iegl. par. na D. 93 50 93 — 
Ks. Esterhazy 135 — 131 
Księoia Salm. 33 50 33 — 

Palfy. 26 25 25 75 
64 25 " ks( Klary . . 28 50 37 50
63 50 hr. St. Genois 24 75 24 25
56 40 miasta Budy 26 75 36 25
86 50 ks. Windisobg. 18 50 17 50
91 50 ,  hr. Waldstein. 23 - -  21
71 — „ hr. Keglevich. 15 25 14 75
70 25 ,  Rudolfa . . .  1 5  5 0  14 60

Oblig.pier 
Kol. Ces.

Aka. bank. i prz«m- 
Banku naród, austr. 
Nakładu kredytów. 

Żeglugi par.ca Dunaju 
Kolei półn. Ferdynan 

rządowej fr.-Ą,
zachodniej c. LI. 
Fardubiokiej • 
południowej • 
Galicyjskiej • 
Czerniow. • • 

ierwszenstw.
Elż. 5* za 

_ — _  ioOfl.k.m.
.  (sr.pr). 100 fi. w.
.  (Ernis. 1862) n *

Kol. Rząd St. 500 ff
.  Emis 1867 .

^ol. polnd. S t 600 fr.
B Bony 6 j 1675-1876. 

&>l.pół.C.F. 1 0 0 fl.k.m. 
.  ,  za 1 0 0  fi. w. a. 
.  w sreb. 5j » » n 

Kol.Głog. za 100 fl k m. 
Kol. zachód. Czes. za 
300fl.a.w. sr.100 fl.w. a. 
Kol. połud-pół-niein: 
  5  g   aa luO u.
_  — w srebrze

Kol.Gal.K.L.300 fl.w.a 
712 710 w srebrze 51 za 100
190 — 189 80 Kol.Gal.K.L. Emis. II 
412 -  491 -  Kol. Lw. Cz.po 300 fl.

1745 1740 -  (wsr.6* zafl.100.)
254 40 254 20 , .  ,  Emisya 1867. 
140 — 139 75 _ Grao-KOfl. za 15011. 
139 — 188 50 — (ws r .4 J j zafl.100
172 50 172 30 K ol.l.S ied.fl.200a. w.

„ półn. czes. po 300 fl. 
a. w. w sr. po 5 ” za 100„ 
Tow.Żegl. par. uaDu:
  _ zafl. lOOm.k.
Austr. Loyd fl.lO;nn.k
Kol. Czes. po 300 fl. 

(w sr. BjzalOOfl. 
Waluty.

Cesars. korony. .
,  dukat na wagę 
„ — obrączk.

Złoto al marco . 
Napoleondory . . 
Fryderyki . . . .  
Luidory (niemieckie) 
Suweryny angielskie 

84 — Imperyały rosyjskie
Srebro ................

78 — Srebro, kupony . 
Talary związkowe

284 75 204 25 
181 60 181 —

100 60  100 
83 ao; 83 — 
83 25 83 75 

120 2 5 11S 75 
11? 116 50
97 _  96 50 

206 — 305 — 
90 35 89 75 
88 50 88 — 

102 25 101 75 
75 35 74 75

84 50

78 50 
86  _

93 92 —
88 —! 87 60

77 —
82 —

73 —

76 50 
81 -

72
8 l 80 81 40

37 60

95 -

86 50

94 —
95 75 ------

91 25 90 75

— — 16 45 
5 46 i 5 45
5 48{ * 47
5 46 i 5 45 
9 37> 9 36 
9 65 i 9 60 

9 40 9 S
11 65! 11 55 

9 50 9 
113 50113 25 
113 75 113 25 

1 70 1 1 *»ł

Pruskie bilety kas.
l w ó w  28 marca. 

Dukat holenderski .
. cesarski. . . 

Półimperyał rosyjski 
Kubel srebr. rosyjski

» PaP- » 
Talar pruski . . . .  
Listy gal. b. kup. w. a.

„ m. k, 
Listy zast. banku hip 
Obligi indem. b. kup 
5 g Pożyczka naród. 
Akc. kol. gal. b. kup 

.  „ lwow.- czer
Akcye banku hip. gal.

1 70J

5 49 
9 56 
1 79
U674 
1 7l> 

73 75 
76 35 
85 50 
64 65

204 -
178 25 

73 -

1 70

5 46 
9 46 
1 76 
1 56 
1 69

84  50  
64 20

203 -  
177 25

AYnrMz. 23 marca 
Listy zast. 1 ser. rub. 

■„ » ser.
kupon 

Listy likwidac.
kupon » 

Pożyczka r. M g  .

" warsz. toreep.

83  -  
72  6 ?

61 —

dociągi osobowe na kolegach ielaznych
od lOgo Czerwca r. *•

u >  . w i j
óo ran0. 8.30 wieczór:

o godzinie 11.27 prz.przed potu

83  75 
73  33  

-1  61 
60  75 
l  M i 

|2 3  75  123
130 75 120

55 60 55 —, 
81 50 83 50

z iłranicy  do ^ f^ T p ^ a d n .u ,
_ . Krakowa 3.61 po południu:

F rąko^  6.10 rano; 6.20 wieozór, 
dC Z^Znila do Krakowa 9 rano. 

t  S i d o  Krakowa 5.40 wieczór.
‘  Mysłowic do Krakowa 1 po południu.

S ? T xy  c h o d z ą :
do Krakowa  z Wiednia 9.45 rano: 7.4h wieozór.-z » 'rc  

otawia  o godzinie 9.45 rano =  z Wrociawta 
Warszawy, Mysłowic  i Szczakowy 6.21 wieezći 
ze Lwowa  2.5 i popołudniu; 6.11 rano— z Wie­
liczki 6.16 wieozó'. 

do namyśla  z Krakowa  4.43 po południu; 
do i.wowa z Krakowa  8.29 rano; b.36 wioezór. 
do Wiednia % Krakowa  6 . 1? rauo, f.37 wieczór,



CZAS z Wtorku 31 Marca 1868;

Zakład Sw. Józefa dla osieroco 
nych chłopców,

składa podziękowanie panu Reliksotvi 
Mendzie, Artyście dramatycznemu sce­
ny Krakowskiej, za urządzenie przedsta­
wienia amatorskiego w dniu 27 M a r c a  r.b 

(608)

Z dniem 1. Kwietnia 1368 zacznie wycho­
dzić napowrót dawny

P r z e g l ą d
polityczny — z dodawaniem doń jak pier­
wej „ P r z y j a c i e l a  domowego'*,
stanowiącego niejako fejleton, tak że czy­
tający prócz wiadomości politycznych, znaj 
dzie oraz rozrywkę i pożytek zarazem.

P r e n u m e r a t a  „ P r z e g lą d u *  razem 
z „Przyjacielem d o m o w y m *  wy­
nosi kwartalnie we Lwowie 2 złr. na pro- 
wincyi z przesyłką pocztową 2 złr. 50 kr.

Z nadesłaniem przedpłaty, prenumeru­
jący otrzyma zaraz zwrotną pocztą wy 
szłe dotąd (od 1 Stycznia) numera „Przy 
jaciela Domowego* z odsyłką następnych 
co tygodnia aż do 1 Kwietnia, a potem 
dalej przez kwartał razem z „Przeglądem.11

Przedpłaty przyjmują wszystkie urzędy 
pocztowe pod adresem: „Do Administracyi 
Przeglądu we Lwowie.*

Z tL lg o  Kwietnia rozpoczyna się 2 kwartał

Opiekuna
polskich dzieci,

pisma obrazkowego dla nauki i rozrywki 
młodego pokolenia.

Przedpłata nań wynosi półrocznie 1 Złr. 
60 kr. albo całorocznie 3 Złr. — Prenu 
merujący otrzyma podobnie zaraz zwro­
tną pocztą wyszłe numera za lszy kwar 
tał. Tom I. za rok 1867 kosztuje 1 Złr
| ^ * W e  Lwowie odbiera przedpłaty na 
oba te pisma Ajencya „Czasu* p. I. A 
Piątkowski przy placu katedralnym.

(587-2-3)T

Ula dniu 9 0  M arca r. b.
skradziono podpisanemu

następujące Weksle:
to  jest dwa po 5 0 0  złr., jeden na 2 0 0 , 
dwa po 100  i na 4 0 0  złr. przez p. Fer­
dynanda Leimdorfera; jako też na 2 00  
złr. i 1 5 0  złr. przez p. Ludwika Pilla; 
nakoniec jeden na 3 0 0  złr. przez p. 
Emanuela Fydmana akceptowane.

Ostrzegam przeto każdego, aby tych­
że W eksli nie nabywał, gdyż stósowne 
kroki sądowe poczyniłem. (6io-i-)T

Jasło 2 6  Marca 1868.
Józef Eberl.

W  nocy z 23  na 24ty Marca r.b  
skradziono przez wła­
manie się, z Kasy Urzędu do­
chodowego państwa Tuszów: 

cztery sztuki Obligacyj indemni- 
zacyjnych galicyjskich:

Nr. 11.491, 220, 264, 2785, 
w ogólnej wartości 2.500 złr

(657-3)

* Ostrzeżenie!

D łu tó w  prywatnych z ra­
chunków lub) weksli powstałych, których 
ja sam osobiście nie zaciągnąłem, nie 
przyznaję i nie wypłacę. (672-3)T U

Antoni Wojczyński.

aszczycona od dawna względami 
szanownej Publiczności, mam ho­

nor donieść, iż powróciwszy obecnie z Wie­
dnia, zaopatrzyłam sklep swój w Krako­
wie, pod L. 11 w Rynku położony, we 
w y b ó r  najnowszych kapeluszy ryżo­
wych, krepowych, najmodniejszych w s tą *  
żek , k w i a t ó w ,  krep, piór i 
w szelk ich  gotow ych w yrobów  
pa ry sk ich.

J ^ ^ K a p e l u s z e  przyjmują się do 
prania i przerabiania

po 95 centów. 
(611*1-3) A m a lia  JMlinter.

W dn iu  2 5 j jg g ^ J ^ iv t a r c a  r. b 
roczn iak , biały z ciemno - kasztanowatą 
głową i uszami, mający na czole biały 
szeroki pasek a na grzbiecie duże bruna­
tne plamy, na dalszych zaś częściach ciała 

brunatne plamki. (607-i-a) 
Uprasza się oddać go za odpowiedniem 

wynagrodzeniem w Krakowie, ulica Flo- 
ryańska N- 364, II. piętro.

Rocilnnćr* w Krakowie> Przy ul‘~y 
n t / d l l l U o l ł  Łobzowskiej pod L. 96,
97  Dz. IV (22 Gm. VII) położona, niegdyś 
do s. p. Konstantego Macewicza należą­
ca, z domem jedno - piętrowym w ogro­
dzie, z czterema dworkami murowanemi, 
z budynkami gospodarkiemi, z ogrodem i 
staw em —  razem sześć morgów zajmują­
ca —  jest na sprzedaż częściowo lub 
W całości z wolnej ręki. (603-i-i)T

Warunki podaje właściciel tamże na 
pierwszem piętrze, lub w domu p. Szwar- 
ca przy ulicy Grodzkiej na I t  piętrze.

E d y k t.

C._k. Sąd miejski delegowany do spraw 
cywilnych w Krakowie podaje niniej- 
szem do publicznej wiadomości, że dnia 
2 0  Kwietnia 1841 umarł w Krakowie Ka­
rol Mazaraki, dzierżawca dóbr rządowych 
w Królestwie Polskiem, pozostawiwszy 
ostatniej woli rozporządzenie dto Heb­
dów dnia 2 Stycznia 18 4 1  i dość znacz­
ny majątek, składający się  z sum hipo­
tecznie ubezpieczonych. Ponieważ Sądo­
wi nie jes t dotychczas jeszcze wiadome 
obecne miejsce zamieszkania jednej z có­
rek ś. p. Karola Mazarakiego, p. Henryki 
z Mazarakich W e n d a , według zasięgnię­
tych u cesarsko rosyjskiego Rządu w ia­
domości, podobno w Irkucku na Syberyi 
zmarłej, której także przysługuje prawo 
spadkowe: przeto wzywa się tęż p. Hen­
rykę z Mazarakich W endową, aby się 
w tutejszym Sądzie zgłosiła do spadku 
po ojcu swym Karolu Mazarakim w prze­
ciągu roku od daty obecnego E dyktu ; 
w przeciwnym bowiem razie pertrakta- 
cya spadkowa przeprowadzoną będzie 
z spadkobiercami juh wiadomemi i z ku­
ratorem  ustanowionym dla p Henryki z Ma­
zarakich W endowej, w osobie tutejszego 
adwokata krajowego p. Dra Michała Ko- 
czyńskiego. Zarazem zawiadamia się ni- 
niejszem także i Ludwika Mazarakiego, 
Emilię z Mazarakich Górską i W alente­
go Mazarakiego, którzy się nie zgłosili 
do spadku po ojcu ich ś. p. Karolu Ma­
zarakim, pomimo otrzymanego zawezwa­
nia, ii celem w arow ania praw ich w tej 
pertraktacyi spadkowej wspólny kurator 
również w osobie p. adwokata D ra K o- 
czyóskiego dlań ustanowiony został.

Kraków dnia■122 Lutego 1868.
(410-3)T

Dom parterowy
z Ogrodem,

przy ulicy W olskiej pod L. 67 położony, 
składający się z 5 Pokoi i Kuchni — do 

wynajęcia od Igo Kwietnia r. b. 
(549-3)

Niniejszóm mam honor zawiadomić Sza­
nowną Publiczność, że jak w latach po­
przednich tak i teraz w magazynie moim 

przyjmują się 
d o  p r a n i a  i f a r b o w a n i a

KAPELUSZE SŁOMKOWE.
(542-3-3;T I / ,  Schremmer.
Ulica Szewska Ner 226 I. piętro.

Najważniejsze dla wszystkich
grających w loierye0.

Zrobiłem odkrycie największej wagi — 
oddzielnie od wszelkich dotąd wyszłych 
na jaw a nieudanych metod gry, — że 
pewną ilość ambo-solo i terno-secco, któ­
re w przeciągu bardzo krótkiego czasu 
na wszystkich loteryach przychodzą, mo­
gę oznaczyć. Moja rozwiązana zagadka 
jest stalą i pewną, tak że przed wygra­
ną ani centa nie żądam, za to zaś po wy­
graniu 20 procent funduszu gry, Zapyta­
nia franco. (592)

H. R. v. Orlice,
Profesor i pisarz dzieła o matematy­

ce, Berlin, Wilhelmstrasse 125. 
Codzieńnie otrzymuję listy uznania i 

dziękczynienia.

W d. 16 Kwietnia r. b.
rozpoczyna się

Ciągnienie I6-* klasy
najnowszej hambnrskiej Lo-
pod zaręczeniem i dozorem rządu. 

Główna wygrana:
9 9 5 . 0 0 0  Marków; 

następn. 1 2 5 .0 0 ,1 0 0 .0 0 0 , 5 0 .0 0 0 , 
30 ,0 0 0 , 2 0 .0 0 0 , 1 5 .000 , 12.000 ,

10 .000 , 8 .0 0 0 , 6 ,000 , 5 .000 ,
4 .0 0 0 , 3 .0 0 0 , 79 po 2 .000 , 

106 po 1 .000 ,
jako też wiele większych i mniej­
szych wygran, które to ostatnie po­

krywają wkładkę.
1 cały oryg. Los (nie Promesa) ko­

sztuje . . .  4 złr.
1 połówka dto „ 2 „
1 ćwiartka dto „ 1 „

Do każdego zamówienia dodaje 
aię bezpłatnie jeden plan gry.
. Znanem jest, że od wieloletniego 
istnienia naszej firmy w każdem 
ciągnieniu największe główne trafne 
u nas wygrywane były i dotyczą­
cym wypłacane. (Wygrane będą w 
pruskim kurancie wypłacane.)

Zamiejscowe zamówienia opatrzo­
ne rimessami, szybko się wypełniają; 
urzędowe wykazy ciągnień i pienią­
dze wygr&ne odsyłane będą natych- 
miast po rozstrzygniemu. Uprasza 
zgłaszać się wprost do (506-5-9)

Adol. Lillienfelda&C.
Dom bankierski i wekslowy 

w Ham burgu, Graskeller, 7.
 ----------------------

sl
u tlh

na LOST KREDYTOWE 
1 Promesy na Losy z r. 1864,

ciągnienie pierwszych odbędzie się
m rd n ia  1 Kwietnia — drugich dnia 

15 Kwietnia
wystawia i sprzedaje 

Dom bankowy

F. J. KIRCHMAYER i SYN
w KRAKOWIE!. (512 6 )  T

5°|o Listy zastawne na banknoty
c. k. uprz. ogśln. austr. Zakładu kredyt, ziemskiego

w  W i e d n i u
spłacalne w przeciągu 33 lat, za pomocą losowań, od których ku­
pony, gdziekolwiekby takowe były wypłacane, nie podlegają ża­

dnemu podatkowi dochodowemu
sprzed a je]p o  każdoczesnym  oryginalnym  kursie

w iedeńskim
Dom bankowy

F. J. K irelim ayer i Syn
W  KRAKOWIE.

Listy te, mogące być użytem i z korzyścią na wszelkiego rodzaju 
kaucye i lokacye pupilarne, opiewają na złr. 100 i 1,000 w. a. i są 
zaopatrzone kuponami dnia l e° Stycznia i l g0 Lipca, każdego

roku  płatnem i. (585 2-i)T

Prom esy losow kredytowych
z podpisem J .  C .  S o t l i e i i a ,

wraz ze stęplem po 4  złr , których ciągnienie dnia 1 Kwietnia 1 8 6 8 ,—  oraz

P rom esy na Losy z r . 1804
po 2 złr. 50  cent. wraz ze stemplem, którycli ciągnienie odbędzie się

dnia 15 Kwietnia
s p r z e d a j e

(561-5)T

W
mędzy f r a n  co.

J . M a r ti w Krakowie.
tiff JMT Zamówienia na prowincyę uskutecznia się jedynie za nadesłaniem pie- 

zy f r t

Promesy losow kredytowych
po 3 z łr . 50  cnt. i 5 0  cut. stępel. (531-6)

na ciągnienie w d. 1 Kwietnia odbyć się mające w
którem jest,

Główna wygrana 200,000 złr.
Biorącym 10 sztuk, 1 sztuka dodaje się bezpłatnie. Są do nabycia

u Juli. C .  Sothena, Wien, Graben 13.
Te sftme promesy z podpisem rzeczonego domu bankierskiego są z temi sa- 

memi korzyściami do nabycia w K r a k o w i e  w g łó w n ej Trafice w R y n k u ,

W R O C Ł A W S K I
jarmark tygodniowy na bydło rzeźne

zarazem jarmark Iprowincyonalny Szlązka i W K. Poznańskiego na szosie Strzeleń- 
skiej w bliskości głównego dworca kolei żelaznej otwartym będzie
we Czwartek dnia 2 Kwietnia o 7 rano.

Na przyszłość mają śię odbywać dwa główne jarmarki tygodniowo, a to w każdy  
P on ied zia łek  i Czwartek od 6tej zrana do 2 po południu, a jeżeli święta 
na te dnie przypadają, jarmarki odbywać się będą w następnym dniu. Zapra­

szamy niniejszem do licznego zwiedzania. (574-3)
Wrocław 17 Marca 1868 .

Dyrekcya jarmarkowa.

Ces. król.
KOLEJ

K A R O L A

uprzywil.
GAŁIG.
LUDWIKA

O B W I E S Z C Z E N I E .  
Począwszy od dnia 1 Ewietnia 1868,

aż do dalszego rozporządzenia, zniża się istniejący obecnie na
naszej kolei

15°|, dodatek ażya
do taryfy cywilnej i wojskowej w prze­

wozie osób i rzeczy, IIA
Ogłoszone w Obwieszczeniu z dnia 30 Kwietnia 1867 r. 

wyjątki od rzeczonego ażya pozostają niezmienione.

Ogłoszenie
dla pp. Przedsiębiorców .

Zakład kąpieli siarczanych
w  Swoszowicach

chcąc nastręczyć sposobność

PP. Przedsiębiorcom korzystnego ulo­
kowania swoich kapitałów, postanowił 
grunta około parku leżące, jak nie- 
mniój przy drodze —  od Krakowa do 
Swoszowic wiodącói —  położone, wypu­
szczać bezpłatnie, a to na stawianie bu­

dynków mieszkalnych.

Bliższej wiadomości udziela Admini- 
slracya tegoż Zakładu, na miejscu w

Swoszowicach. (575-3-6.T

Do Handlu b ław atn ego  1 
lanteryjnego potrzebnym jest

młodzieniec do praktyki
z odpowiednią nauką szkolną. 

Bliższej wiadomości udziela dom Komi' 
sowy S. Zawadzkiego w Krakowie, ulica 

Wiślna pod Zającerr Nr. 264 /174-
(550. 2-3).

W dniu 16 Ewietnia r.b.
rozpoczyna się ciągnienie 

I®j klasy przez Rząd poręczo­
nej i dozorowanej

254 Hambnrskiej Loteryi 
rządowej.

Maj większa w ygrana ł

90.000 talarów.
Prócz tego Plan gry uposażony jest 
znaczną ilością większych i mniej­
szych wygran, tak że słusznie można 
go policzyó do rzędu najlepszych tego 

rodzaju.
Całe oryg. Losy (nie Promesy) ko­

sztują 4  złr.
Pół „ Losy dto 2 złr.

Zamówienia opatrzone rimesami, 
będą natychmiast i tajemniczo wy­
konane. (615-4-8)

Wygrane będą wypłacane w pru­
skim kurancie, a wykazy Śłygran 
zaraz po ciągnieniu rozsyłane. 

Uprasza się zgłaszać wprost do

Sally Masse,
Hank nnd W e c l i s e l - H e s c h & f t  

in Hamburg-.

Główna wygrana 220.000 złr.
na wielkiego losowaniu kapitałów poży­
czki premiowej z roku 1864, w ilości 129 
milionów 983.000 złr. przez rząd założo- 

nem i poręezonem, 
w dniu 16 K w ietn ia r. b. 

odbyć się mającem.
Pomiędzy 400.000 wygranami tej poży­

czki, znajdują się wielkie trafne:

20 po 250.000, 10 po 220 .000 , 60 po
200.000, 81 po 150.000, 20 po 5 0 .0 0 0 , 
20 po 25 .000 , 121 po 20.000, 90 po
15.000, 171 po 10.000, 352 po 5,000, 
432 po 2 .000 , 783 po 1.000, 1350 po

5 0 0  i 150  złr.
jako najniższa wygrana każdego wycią­

gniętego losu.
Jeden Los z seryą i numerem kosztuje 

2 złr. — 3 Losy 5 złr. — 7 Losów 10 
złr. — 15 Losów 20 złr. w banknotach.

Łaskawe polecenia za nadesłaniem go­
tówki wypełniają się sumiennie, szybko i 
opłacone. Do każdego zamówienia dołą­
cza się urzędowy plan gry. Każde zapy­
tanie chętnie się wyjaśnia; a po uskute- 
cznionem ciągnieniu wykaz wygran każ­
demu uczestnikowi przesłanym będzie, ja ­
ko też wygrane pieniądze natychmiast wy­
płacone. Uprasza się więc udać się wprost 
do Domu handlowego (t6 3 -3 -)T

I .  B r e y c h y  w Frankfurcie n. M, 
Kleine Bockenheimergasse N. 9.

Wiedeń dnia 27 Marca 1868. (661)

DYWANY
salonowe i kościelne
w najrozmaitszych gatunkach i wiel­
kościach z najcelniejszych fabryk 
zagranicznych sprowadzane; I l y *  
w a n y  przed kanapy, łóżka, biór- 
ka, i t. p., i na łokcie do pokrycia 

całych pokoi.
Obicia pokojowe (Tapety),
paryskie, berlińskie i wiedeńskie, 

rulon od 16 cent. i wyżej.

Sukno na podłogą
łokieć od 3 0  cnt. do 1 złr.

Kapy i Serwety
gobelinowe, kaszmirowe i inne naj­

nowsze. (511-3)
I T f i l H r V  flanelowe od 4 złr., 
A V I U I  J f  watowe od 6 złr.

Story malowane (płócienne)
w najnowszych deseniach

Ceraty:
A m erykańskie prawdziwe, na
meble — A n g i e l s k i e  na stoły_
B erliń sk ie  imitujące posadzkę 
na pokoje, — w Handlu pod firmą:

A . €mumploivicx
przy ulicy Grodzkiój Nr. 63 

1 " F na pierwszćm p ię trz e * ^ g  
"drugi dom od rogu obok Apteki.

Główna wygrana
225.000 Marków.

Najnowsze wielkie losowanie 
premij, 

urządzone] i poręczone przez 
w olne miasto' Hamburg:,

17.800 wygran i wolnych losów w o- 
gólnej kwocie

2 milionów 317,700 Marków,
przychodzą w biegu ciągnienia i to 
w paru miesiącach do pewnego roz- 
strzygnienia. Pomiędzy temi znaj­

dują się główne wygrane: 
Mark. 225.000, 100,000, 50.000,
30.000, 20.000, 15.000, 12.000.
10.000, 8 000, 6.000, 5.000,
4.000, 77 razy po 2.000, 106 ra­

zy po 1.000. i t. d.
To wielkie losowanie kapitałów 

jest nadzwyczaj zajmująco urządzo­
ne, i nastręcza uczestnikom najwię­
kszą korzyść i najlepsze zaręczenie 

pod każdym względem.
Już dnia 18 Kwietnia 1868 na­

stępuje najbliższe ciągnienie 
wygran. (540-3-5)

1 cały oryg. los rząd. kosztuje 3-50 zł. 
pół-losu dto dto 1’75 „

Wszystkie polecenia, opatrzone od­
powiednią kwotą w austryackich ban­
knotach , wypełniamy natychmiast 
z największą pewnością; załączamy 
potrzebne plany i każde zapytanie 
wyjaśniamy bezpłatnie. Po uskute- 
cznionem’ciągnieniu otrzymuje każdy 
uczestniczący, bez żądania, urzędowy 
wykaz; małe wygrane przesyłają się 
punktualnie, większe zaś jak dotąd 
wypłacane będą za naszem pośred­
nictwem Domów bankowych w całej 
Austryi. Uprasza zgłaszać się z peł- 
nem zaufaniem wprost do 

S .  Steindecker et Co nip, 
B a n k - u. Wechselgeschaft in Hamburg.

135.000
lub 90 .0 0 0  tal. główna wygrana

Hambnrskiej Loteryi Rządowej,
1 figo K w ietn ia  Isze c iągn ie ­

nie wygran.
Oryginalne Losy (nie Promesy) 

l|4 po 1 złr. —  t /2 po 2 złr. —  
po 4 złr. austr. banknotami,

są do nabycia priez moją główną kolek­
turę przez rząd koncesyonowaną za nade­
słaniem gotówki. Urzędowe wykazy wy­
gran i wypłata tychże następują zaraz po 

ciągnieniu. ‘ (607-5-8)
Franc, Herm. thhes. 
Dom bankierski w Bremen.

Paryż
1867.

Wiedeń
1866.

Loadya
1862.

G t r a b e n  A r .  $
1. Stock, Ecke der K&rntnerstrasse

w W iedniu

Skład Ubiorów
Kellera i Alla,

odznaczony 2 ’.'7 
liajw yż/m edaiam iĘ 1867 .

G IIE L L S C W A F T  IN
S A L Z B U R G  OEMSPe£Ur£01t

poleca najwytworniejsze męzkie fsu * 
własnego wyrobu, według naj­

nowszych żurnalów mody, po z a ­
d z i w i a j ą c o  t a n i c h  c e na c h .  

Modny w ierzchni Surdut
złr.

U b i ó ih i ó r  w i o s e n n y
I W 1 3  z i r . W

surduty wiosenne . . . .  od 6 do 34 złr.
Wierzchnie surduty . . .  od 8 do 38 „
Surduty do polowania . . od 6 do 23 „
Fraki i surduty..................od 14 do 28 „
Księże suknie...................... od 16 do 80 „
Ranne suknie (szlafroki) .o d  8 do 36 „
Całe ubiory..........................od 13 do 36 „
Surduty kancelnryjne . . od 4 do 13 „
S p o d n ie .................................od 4 do 12 „
Kamizelki............................ od 2 do 8 „
Ubiory gimnastyczne . . od 3 do 8 „
(E 0 * P r ó c z  tych  w szelkie m ożebne

przedmioty ubiorów mezkich.
l i r  Zamówienia osobiście lub listownie 

za łaskawem oznaczeniem miary s z e r o k o ­
śc i  p i e r s i  (piersi i pleców), s z er o k o ­
śc i  b rzu ch a  (naokołostanu), d ł u g o ś c i  
k rok u,  będą za przysłaniem należytości 
lub za zaliczką pocztową najdokładniej 
wypełniane. Cenniki na żądanie rozsyłają 
się bezpłatnie. _ (1551-70-20C)

Aby zaufanie Szanownej Publicz­
ności, którem jesteśmy zaszczyceni, i na­
dal pod każdym względem zachować, ze
—  n a  n aw ał 7q,'o/.:„ • ___

bierzemy więc na siebie, przy oznaczeniu ko­
loru i ceny, wybór Sukien według nasze-

fo najsumienniejszego sądu — dodajemy 
o każdej paczki kartkę zaręczenia, że Su­

knie od nas wzięte, jeżeli z jakiego bądź 
powodu nie są odpowiednie, przyjmujemy 
takowe napowrót.
Keller et Alt. Graben Nr. 3, Wien.

Csoionkuni Drukarni „CZASU* W. Kirchmayera. Rządzca Drukarni, Seweryn Dobrzański,


